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B A N K  A K C E P T A C Y J N 7
Napór kryzysu jeszcze nic zmilal. 

Olbrzymia ilość niczałatwianych za- 
guduicti. triki-ności finansowe i'gospo­
darcze — wszjssfkł to powoduje, że 
każde państwo musi być niejako w 
stałem pogotowiu i żaucn rząd mc ma 
możnoje: wyi-cliy-tCiaa choćby na krót- 
':a e!iv. ile. Każdy mus' z wielka uuefi- 
'Vw.ni'śc'ą ś-iedzić w ypaiki rozWy- 
wajacc sic w dziedzinie gospodarczej. 
!'ak też dzic.iv s'ę. I u nas. a rezultaty 
tesso przejawiają sie w całej pełni. 
Dzięki t mu właśnie iiK'g'lśmy n aw ę  
państi nvą uchronić i>r.zed w Sr-«są- 
ini. ktęrc 1 w ięk s i Kci państw doko­
nały v •. -kitli s)ii.vKI>zeń. ŻJolaflśmy 
uchronić nas/a walulę przed dcprcca- 
cją, zapobiec nura: fmiit detiewu bu­
dżetowego. utrz.N mać a k t y n o *  bi­
lansu nas*.ego liaudhi zagranicznego, 
opanować kk" ke bezrSwiSia. regulo­
wać szereg zagadnień sno lrczn j»h 
; t d

Pog-ebiający sit od czlt.ech  lat kry 
zys najbardziej dotknął rolnictwo. Ko- 
weczna odbu<fow» icfLnic:t\v;f po z m ę ­
czeniach wtąeitn> cli. LiyiK rprodukcju 
w okresie dobrob.ftu. .nenzyt-kac.-a 
rolnictwa przy. pomocy zbyt wy-Soko
a procent o waneac k r ót k ot etr m ino w e go 
kredytu — w szystko to doprowadziło 
rolnictwo do nadmiernego zadlużcnnl. 
To zaś wielkie zadłużenie rolnictwa 
v/ konsekwencji w ywołało załamanie 
<ię -warsztatów rolnych w drwili i.p d 
ku cem .światowych i nieopłacalności 
produkcji rolnej. -Byt nacja ■ - mp’ ko ­
wala sie jeszcze bardziej mmc cięż­
kiego położenia Skarbu Państwa, złe; 
sytuacji innych gałęzi produkcji i po­
wszechnego ubóstwa. Rolnik, por. .mo 
swej najlepszej woli. nic mógł wywią­
zać sie w terminie ; w należyte, wy 
sokości ze swych zobowiązań.

Rzad nasz uczynił iż w tym zakre­
sie baudzo wiele. P m  Icwszyslkieiti 
ochroniono rolników przed lichwiar­
skim wą zyskiem oraz u trudu ;t. rill de­
wastowanie gospoda rsfu rolnych 
lirzcz przymusowe licytacje. Przez 
wydanie w ubiegłym roku szeregu 
ustaw i rozporządzeń zmnieiszouo 
ilość licytacji--,! warsztatów rolnych. 
Zakazano- licytowania inwentarza, po- 
fzebneg-o do prowadzenia gospodar­
stwa, ustahmb najniższa cenę licyta­
cyjną, umożliwiono rolnikom ucieczkę 
pod nadzór sądowy. uchylono egze­
kucję płodów na pniu i t. d. U s ta la  
zaś z 10 marca 1932 udzielono rolni­
kom daleko idących ulg w zakresie 
spłaty podatków skarbowych.

A wreszcie mad szedł czas. kiedy 
Rząd musiał wkroczyć w stosunki pry 
watno-prawną pomięci zy dłużnikiem a 
wierzycielem, gdyż rolnictwo? h Jac 
gaięzją produkcji o malei zdolności 
organizacyjne u nie mogło własuemt 
silami rozwiązać problemu kryzysu. 
W tej akcji na pierwszy plan wysu ■ 
nęło się zagadnienie oddłużenia rol­
nictwa. Już r-ok temu -r- celem prze­
prowadzenia lalkcji oddłużenneiwei. ce­
lem w szczególności przygotowania 
zarówno wierzyciela jak i dłużnika do 
koniecznych ustępsnv — powołano do 
•życia organ opiniodawczy pod nazwa 
„Centralny Komitet do spraw iLnanso- 
wo-rolnych“. złożony z przedstaw1 
ęieli ministerstw i banków państw o­
wych oraz -wierzycieli i dłużników

Najistotniejsza w  tej sprawie była 
kwest ja konwersji zobowiązań krótko- 
i długoterminowych. Celem zaś t1*3' - 
wienia instytucjom kredytowym za­
wierania dotyczących układów' z ćłuż 
nikami oraz rozłożenia spłat i ob n iże­
nia oprofcRntowania. utwwzono Losia-

| wą z marca b. r. nowa instytucję 
i ..Bank Akccptacyjny" która teraz 

właśnie przystępuje do rozwinięć.a 
swej działalności.

Jednem z zadań tej instytucji będzie 
upłynnienie zamrożonych kredytów, 
udzielonych rol-nictwu przez instytucje

Czy sws ludności w Niemczech
uiawni istotną liczebność ludności polskiej.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
czerwca. (Sz.) WW arszawa. 13

Njftmcfcech przeprowadzony będzie v  
nadcliudząca środę spis ludności. Ula 
Polaków w Niemczech spis ten mógł­
by pos’ i dać duże znaczenie, gdyby da 
nu tego spisu pizedstuw iały dokładny

obraz poi kiego stanu posiaJania w 
Niemczech.

Zachodzi jednak obawa, że v ladze 
niemieckie, podobnie juk j podczas o- 
staimegu spisu w r- 1925 me dopu­
szcza do ujawmenia prawdziwego sta­
nu liczby ludności polskiej.

Hasło unji gospodarczej
austriacko-w ęgierskie!.

Budapeszt. 13 czerwca! (PAT.) Pod­
czas dyskusji w parlamencie poseł legi 
tymistyeztiy l jallavicini wygłosił prz.e 
mówienie, w którcm wskazał, że poli­
tyka węgierska znaiduie sic coraz har­
dzieć pod wpływem niemieckim.

Niemcy daża wyraźnie — mówił 
Palla viciui — do uczynien ia  z Węgier 
sw ego wasala. Dla V ę.giier niema w ię

] kszego niebezpieczeństwa jak km 
! scliluss, a jedyuem przeciwdziała­

niem Anschlussowi jest związek go­
spodarczy węgkrsko-austrjacki.. Z\yJą 
zek taki czyni zbędna wszelką unję 
personalną. Propaganda liicniicck? skic 
rowana jesi przeciwko rewizji trakta­
tu w Trianon. czego dowodem jest 
pakt 4-ech mocarstw.

„Walczymy o zachowanie Austrii*4.
londyńska deklaracja kanclerza Dolłfussa.
Londyn. 1.3 czerwca. (PAT) Kanclerz 

austrjacki dr. Dollfuss złożył prasie 
::astępujące oświadczenie:

My. A u striaa . głęboko żałujemy, żc 
liasme stosunki z naszym -wielkim sąsia 
dem niem eckim. z którym łącza nas 
w ęzh wspóhtego język.a historn i roz 
woju kulturalnego ostatnio uległy Po­

gorszeniu. Mamy jednak nadzieje, że 
w interesie obu krajów uda się nam 
jj&WS-wrócić dawne dobre stosunk’. Wal 
czynu dztś o zadiowan-ie Austrii jako 
mozachwianego organizmu centralnej 
Enropuii uważamy, że przyczyn nny 
sie w bardzo znacznym stopniu do 
utrzymania pokoju.

Eskadra 24 hytiroplanow włoskich
w y ru s zy  do A m e ryki północnej.

Rzym, 13 ezerwgkę (PAT) C>dlot 
eskadry 24 wodnoplatuwcón# wło-
' kich. pou dowództwem ministra lotpi 
otwa sen. Balbo. nrzcz Ocean Atla ńy- 
cki do Btanów Z.ietMczonyeh na sta­
nd  ma w dniach naibli.'ższ\eh.

V2 iadomość o starcie do lotu trauLj 
atlantyckiego rod-tma będzie do w'ia- 
domości publicznei. tlopbiro po odh -
e r  eska-dry z órtebello.* ' ? ' v

Ira sa  lotu prcwauziL ma ponad M-

py. jezioro Bodeńskie, a dalej wzdłuż 
Renu do Amsterdamu. W Amsterda­
mie naUapi ..wodowanie-, poczem 

eskadra poleci ponad Holanoją i Gren­
ia nd ją do Ameryki.

M a tle r n  leci dahej.
i ó\osksva. 13 czerwca. (PAT). Lotnik
i Mattern wystartował z Chabarowsk?
| o gadz. 22.15, kierując się na Alaskę.

finansowe w dobrych czasach. Krótko 
tsmiUKWc kred- ty stały się z ko­
nieczności. wskutek n.ewyplaca nośei 
dłużników, bezterminowemi. Otóż 
l3ank Akccptacyiny będzie zamieniać 
lc należności chwilowo nieściągalne 
na weksle z własucm żyrem, oddawa­
ne do dyskonta do Banku Polskiego. 
Zanliana ta musi być poprzedzona i 
przygotowana przez układ dobrowol­
ny między dłużnikiem a instytucją fi­
nansowa wicrzycielska co do sum, 
Icnmnów spłat i oprocentowania.

Pozatem będzie spełniać Bank Ak 
ceptaeyjny funkcje gwarancyjne po­
krycia strat, powstałych ptzy w yko­
nywaniu układów konwersyjnych. a 
wreszcie będjje musiał pokryć różni­
ce oprocentowania między oprocento­
wali cm ulgowem. stoscwaueiTł ptzy 
ót!ik>’?nypi umowach, a oprocentowa­
niem. odpow;aJajaccm kosztom wla- 
rfijjm kredytu danej iustytucjk 

Zadłużenie rr.Jniatwa z tytułu kre- 
eiytu kn)tkotci-minowego wynosi w 
Polsce 750 mil:onów złotych. Ponie­
waż konieczneju jcsi. aby ko u wers; a 
została pEzctvowadz-Mia ntofnolcglc i 
mwmoni brnie na całym odcin.m za- 
dlużeria, punktem w-yjścia btdzic mu- 

ala być juko pierwszy etap dokiad- 
■’a rejestracja i klasyiikacia ca le iś  
lego zadłużenia, pr/.yczcm rejcsi.ra^ a 
; kfasyiikacja nastąpi tak na podstawie 

świetlenia instytucji wierzycicdskie.1. 
iak i ośw itłlcira dłużnika. Drugim 
etapem, akcji będzie patron wanie 
układom, które zawierać będą insty­
tucje wierzycielskie ze swymi dłużni­
kami. a w końcu dopiero nastąpi roz­
prowadzenie pomocy czyu.) w ionnie 
kredytu Baiiiku AkceptacY-jnego, czy 
też w fermie gwarancji Skarbu Pań­
stwa przez poniesienie części odpo- 
wied/ialności za straty.

Przeprov cdzciue konwersji z o I k  
wi jzmi leży zarówno w iiiteres.ię ogó 
iVu-gosp:d>rc7.ym. jak ; w interesie 
banków', które to zrozumieć pow inny. 
Banki prosperować będą jedynie wów­
czas. jeżeli panować będą w'ogóle 
'drowc stosunki w kraju. 3/4 miilurdo. 
wy dług knitke'terminowy jest jedynie 
fikcyjnym długiem krótkotermino­
wym. Życie konwersji już dokonało. 
Ustawa dokonała tylKo uporządkowa­
nia tego stanu rzeczy. Inaczej życie 
przepre-w adtiilolby konwersję bardziej 
boleśnie dla banków'.

Dla przemysłu korzyść z tego 
wszystka go jest jasna, chociaż tyłku 
pośrednia. Złagodzenie ciężaru dlu 
nów rolnika ; uporządkowanie iego 
zo-bowiązań i ich konwersja powinny 
ooorawić sytuację rolnictwa. Ta saś 
rkoliczność musi mieć dla wzmożeń.,, 
obrotu produktów przemysłowych 
skutki dodatnie. Oczywiście skutki te 
ujawnić się mogą tylk- powo’i po 
pewnym czasie.

Rolnictwo znajdzie w nowej insty­
tucji pełne zrozumienie swych po­
trzeb. Wśród członków Rady Nad­
zorczej Banku Akccpiacyjncgo oda 
się przedstawiciele Ministerstwa Rol­
nictwa. Delegat Banku galu  ego będzie 
również z natury rzeczy reprezento­
wał interesy rolnictwa. Przed rolnic­
twem otwierają się jaśniejsze ć ogi.



Nr. z dnia 15 czerwca 19.33.

Mowa powitalna Mac Donalda
na otwarciu konferencji londyńskiej.

Londyn, 13-czerwca. (PAT) Na o- 
twatciiu konferencji londyńskiej, po 
wygłoszeniu mowy przez króla Jerze, 
go. zabrał glos Mac Donald.

.Witając delegatów przybyłych na 
konferencję lodyńską prcmjer W. Bry 
tan.ii Mac Donald oświadczył, iż donio­
słość celów konferencji potwierdzona 
została przez fakt, że wszystkie rządy 
przyjęły zaproszenia. Przypominając 
cierpienia całego świata w latach osta­
tnich premier wspomniał o zniżce cen, 
która zwiększyła brzemię długów świa 
towych, dalej o wszelkiego rodzaju 
ograniczeniach w handlu międzynaro­
dowym o ogólnem niemal porzuceniu 
parytetu złota, o wzroście liczby bez­
robotnych, dochodzącej ostatnio do .30 
milionów, oraz o innych niekorzyst­
nych objawach. Tak dalej być nie mo­
że — oświadcza mówca. Najwyższy 
czas wrócić do stanu normalnego, ina­
czej podniosą sję 5^  rozpętane przez 
rozpacz.

Oprócz spraw  wzmiankowanych jest 
jeszcze jedna sprawa, pierwszorzędne­
go znaczenia, która nie może tu być 
omawiana, gdyż konferencja nie w 
tym celu została zwołana. Mówię o 
sprawie długów wojennych, która mu­
si być uregulowana przed usunięciem 
przeszkód, stojących na drodze ogólne 
mu uzdTow ieniii gospodarczemu. P ro­
blemat ten winien być przestudiow any 
możliwie najrychlej przez narody zaiin 
teresowane. Konferencja obecna jest 
następstwem prac, prowadzonych, w 
Lozannie, dzięki którym Europa zosta­
ła uratowana od niezw łocznej ruiny fi­
nansowej.

'Jedna z przyczyn ostatniego pogor­
szenia sytuaai .jest fakt. iż poszczegól 
ne państwa prowadzą całkowicie na­
rodowa i izolowana politykę gospodar­
czą. Doświadczenia ostatnich lat wyka 
zały, że ściśle narodowa polityka go­
spodarcza rujnuje tych, którzy ją pro­
wadzą i powoduje zubożenie innych. 
Żaden naród nie może wzbogacić isię 
kosztem innego narodu. Lepszem było 
by  zaprowadzenie jedności gospodar­
czej na całym świiecie. Współpraca mię 
dzynalodowa jest najlepsza dnogą do 
podniesienia się narodowego, zaś na­
ród który troszczy się o  siebie w  sen­
sie międzynarodowym, mietylko kiero­
wać będzie świiatem i iść na iego cze­
le, lecz także przyczyni się do dobro- 
bytbytu innych.

Zebraliśmy się tu. — ciągnął nremjer 
angielski - dla osiągnięcia porozumie­
nia. Jeżeli zdołamy dokonać tego zada 
ma, poszczególne rządy będą musiały 
staw ić czoło zagadnieniom własnej po 
lityki wewnętrznej i przemysłowej 
współdziałając, jeśli to będzie możliwe 
lub konieczne z Międzynarodowem 
Biurem Pracy.

Wspominając dalej opinię rzeczoznaw 
ców, że istotny postęp jest niemożli­
w y przy użyaiu niedostatecznych środ 
ków. Mac Donald podkreśla, że jeżeli 
uczestnicy konferencji zdołaja zrozu­
mieć, że trw ałe dohro jednego zależy 
od trwałego dobra wszystkich - i je­
że li zdecydują Sie współpracować nad 
zawarciem układów, które umożliwią 
powrót dobrobytu, to wów czas dopie­
ro będzie można powiedzieć, że konfe­
rencja osiągnęła powodzenie i oczeki­
wania całego świata nie byty daremne.

Nie powinniśmy przegrać. Ci, któ­
rym tow rzyszy powodzenie, powinni 
podjąć to dzieło, jak ludzie Przyzwy­
czajeni do zwycięstwa. Dla całego świa­
ta dominująca nutę dzisiejszego zebra­
nia powinno być to, że jesteśmy zdecy

POLSKA - AUSTRJA 5:0.
Kraków, 13 czerwca. (PAT) Para Je 

draejowska Tłoczyński odniosła łaitwo 
zwycięstwo nad parą austriacką Meta 
xa-Wolf 6:1, 6:3. Tłoczyński-Stolarow 
wygrali z parą Kinselem-Mctaxą 11:9, j 
6:4, 4:6, 3:6, 6r2. Po drugim dniu zawo i 
d ó w  Polska prowadzi przed Ausłrja i 
e t a  *

dowani zwyciężyć. Szybkość postano­
wień jest podstawą sukcesu. Sądzę, że 
jestem przedstawicielem większości 
oświadczając, ż.e nie przyszliśmy tu 
dyskutować o teoriach, lec/, dla poczy 
nienia propozycy.i praktycznych. W zy­
wamy więc wszystkich delegatów do 
przedstawienia tychże w formie mo­
żliwie konkretnej.

K t o  w s z e d ł  w  s k ła d  
p r e z y d j u m .

P o przemówieniu Mac Donalda ob­
rady  zostały chwilowo przerwane i

i.pcc.TTci k o m i s j i  p o l e c o n o  sprawdze­
nie p e ł n o m o c n i c t w  d e l e g a t ó w .

Dalsze obrady podjęto <.■ godzinie 
15.-5. P rcm er.M ac,D onald  zapropa- 

.. ał powoiatu-e prczycjmn konteren 
' kt-ir ''c;'i J/Tijy- p!*> cdnym 

przedsitawiciele Argentyny. Chin, Cze-
viiuśłuw.;ej., rr ciic.n. ;N;-. .m-.’ \\ęgicr, 
Włoch. Japonii. Meksyku. Holandie 
Hiszpan". Szwecji, ZSSR, Kanady i 
Stanów Zjednoczonych. Propozycję 
przyjęto.

O gotiz. 16.37 obrady konferencji 
/ -f:;; v przerwane do wtorku, godz. 
10.30.

Najlepsze miejsce... dla Atbanji.
Londyn, 13 czerwca. (PAT) W uro- 

cżystern otwarciu knnrerencu oko.'io- 
mieznej brało udział tylko po 2 delega 
tów z każdego państwa. Ponieważ 
miejsca przydzielane były według a(-

fahetyczneg-o porządku poszczegól­
nych narodów w  języku francuskim, 
najlepsze miejsce wl pierwszym rzę­
dzie tuż obok tronu królewskiego przy 
padło Albanii,

Serja poufnych konferencyj.
Paryż, 15 czerwca. (PAT) Obec­

ność w  Londynie w.elkiej liczby pre­
mierów i ministrów spraw' zagranicz­
nych spowodować musi — zdaniem 
„Echo de Par,i.s“ — cala powódź mniej 
Jub więcej poufnych konferencyj na 
tem aty taki*, jak projekty rozbrojeń io 
we, pakt 4-oh i I. p. Pisnij , notuje po­
głoskę, że Litwinow poszukuje kon­
taktu z Simonem w celu uzyskania 
cofnięcia rozporządzenia do zakazu 
importu towaTÓw sowieckich do -An­
glii i w kwestji uregulowania losu 2-ch 
inżynierów amgidłsłcich, przebywa-jar 
cycih w  więzieniu sowieckiem.

Dlaczego Polska
nie w e szła  do prezydjum .

Londyn, 15 czerwca. (PAT) Według 
stwierdzenia komisriij dla sprawdzania 
peitoKmKJcrńctw, pod przewodnictwem 
portugalskiego ministra Matty* delega­

cja polska na konferencje w  Londynie 
nie ma pełnomocnictw kompletnych,
t. z t i .  delegacja polska upoważniona 
jest jedynie do udziału w komferenc:,- 
bez prasva złożenia podpisów pod 
ewentualną umowę.

W podobnej sytuacij znajduje się 
szereg innych delegacyi .różnych kra­
jów. Wobec tego, żc prezydjum kon­
ferencji posiadać będzie charakter po­
lityczny. zaś delegacja polska ma cha­
rakter ściśle tediniczno~fachoy\-y. szet 
delegaciii polskiej nie czynił starań o 
wejście Polski do prezydjum konfe­
rencji.

ATMOSFERA WCAI.E NIE URO­
CZYSTA.

Reasumuiac przebieg manjgunacyjne 
go posiedzenia, korespondent PAT-a 
w  Londynie stwierdza, że nastąpiło 
ono w  atmosferze suchej ,- bynajmniej 
nie uroczystej.

Rozm ow a z  p. wiceministrem 
Gallotem.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa. 13 czerwca. (Sz) W  
związku z wiadomością o ustąpieniu 
podsekretarza stanu w Ministerstwie 
Komunikacji iuż. Gallota Agencja ..I-
kra“ zwróciła sic do niego z zapyta­
niem ile jest w tern prawdy.

Czytałem te różne fantazje które część 
prasy snuje na mój temat — oświad­
czył p. Wicemin. Gallot — nie mogę 
jednak potraktować ich bardziej serjo, 
niż na to zasłużyły. Istotnie opuszczam 
swe stanowisko i sądzę, żc mam prawo 
po półtorarocznej dość wyczerpującej 
pracy na nicm opuścić je bez sensacyj 
nycli domysłów. Nie ide do Modrzojo- 
wa, lecz przedewszystkiem jadę na ur 
łop choćby z tego powodu, że nietylko 
.przez te  krótkie półtora roku ale już 
od czterech lat ani tygodnia urlopu nic 
miałem. Gd:\ wrócę z url mu może 
panowie się dowiedzą, na .iaką pla­
ców kę Idę.

Zapisujcie się na

członków LOPP.

Harakiri b. posterunkow ego.
W czoraj wieczorem na rogu uhe 

Działynskich i Gródeckiej rozegrała 
się wstrząsająca scena. Stojący na 
chodniku mężczyzna wydobył noża 
kuchennego i pchnął sie nim kilkakrot­
nie w brzuch. Zalany kTwią padł na 
ziemie. Przechodnie rzucili się na ra­
tunek. Równocześnie zaalarmowano 
Pogotowie ratunkowe które przybyło 
i zabrało denata do szpitala. Policja 
ustaliła, że samobójcą jest em. poste­
runkowy P. P„ 44-letni Józef Szysz- 
kowski.

W Wiedniu zamknięto Domy Brunatne.
Hitlerow cy planowali zam achy na gmachy rzą d o w e ?

BURZLIWE DEMONSTRACJE W CE NTRIJM MIASTA.

Wiedeń. 13 OZ CtTTV O Ći. (PAT) W po-
niedzJałek przed uniwersytetem, rabi - 
szem, parlamentem, kancelarią pań­
stwa, na placu Szczepana i w  dzielni­
cy  dziennikarskiej miały miejsce burzli 
we demonstracje, które rozpędziła po­
licja. Rzucono szereg żabek eksplodu­
jących.

Komunikat policji stwierdza, że zaj- 
śoiami kierowali posłowie narodowo-

socjaHstyczni. Aresztowano 40 hitle­
rowców.

Do, sklepu De u t sc ha w  N\r. okręgu 
rzucono bombę z gazem łzawiącym, 
do sklepu jubilera Futterweita w  dziel­
nicy Mefidling rzucono bombę, od któ­
rej poniósł* śmierć jubiler i jedna oso- 

j ba, a trzy inne odniosły ciężkie rany.
. W ciągu popołudnia policja otrzyma l 
I ta poufne doniesienia, że narodowi so- j

cjaliści planują wysadzenie w powie­
trze gmachów rządowych. Policja za­
rządziła rewizję, wszystkich kanałów 
w Wiedniu i obsadziła budynki rządo­
we .strażami.

Wielkie wrażenie w yw ołało zam­
knięcie wszystkich Domów Brunatnych 
we Wiedniu.

Kiepura przybywa do Częstochowy.
Częstochowa, 13 czerwca. (PAT) 

Przed kilku dniami Jan Kiepura zapo­
wiedział, że z pobytu swego w kraju 
skorzysta, by wpaść do Częstochowy 
i spełnić swe śluby, złożone swego 
czasu. Obecnie przeor 0 0 .  Paulinów

na Jasnej Górze otrzym ał zawiado­
mienie słynnego tenora, że przybędzie
on na Boże Ciało do Częstochowy i 
śpiewać będzie na chórze w świątyni 
jasnogórskiej.

Sprawa zatw ierdzenia 
re kto ró w .

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 13 czerwca. (Sz) W  ko­
łach uniwersyteckich dotychczas nie­
ma ostatecznych wiadomości co do za­
twierdzenia 11 rektorów wyższych 
uczelni państwowych. Jedynie coraz

kategoryczniej powtarza się pogłoska 
o zatwierdzeniu wyboru rektora kra- 

j kowskiej Akademii Sztuk Pięknych 
prof. Laszczki.

Wiadomość o rzekotnem rnezafwkr-
dzeniu prof. Mazianskiego na stanowis­
ku rektora Uniwersytetu JagieBonskie- 
go spotyka się z coraz kategoryczniej- 
^zerrri zaprzeć zenia mi-

WYSŁANNIK LIGI NARODÓW 
W GDYNI.

Gdynia, l? czerwca. (PAT) Bawił 
tu i zwiedzał urządzenia portowe z ra 
mienia sekretariatu generalnego Ligi 
Narodów p. Yahorbon.

KS. BISKUP KUBINA NA WIZYTA­
CJI WE FRANCJI.

Częstochowa, I,i czerwca. (PAT) 
Ks. biskup częstochowski Kubina wy­
jechał na dłuższy czas do Francji ce­
lem wizytacji tamtejszych środowisk, 
zamieszkałych! przez ludność polską.

AMBAS. POTOCKI PRZYBYŁ DO 
ANKARY.

Ankara, 12 czerwca. (PAT) Do sto­
licy Turcji przybył ambasador Rze­
czypospolitej ^olsikiej o. Potocki.
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Zamiast zasiłków  — praca.
M u sim y uruchom ć m a rtw e wartości.

O tw a r c ie  w y s t a w y  e l e k t r y k ó w .

W związku z obradujacemi w W arszawie walnemi zgromadzeniami stowarzyszenia  
9 fek tryków polskich i elektrotechnicznego Związku Czechosłowackiego odbyto się w 
*uli Politechniki Warszawskiej otwarcie w ystaw y elektryków. — Na zdjęciu im- 
szem widzimy momeot otwarcia w ystaw y przez Pana Prezydenta Rzeczypospolitej.

Na tle celów i pusitutowieii odbyte­
go niedawno ogólnopolskiego zjazdu 
gospodarc;v: go Pimdusz Pracy wybija 
się jako jedcn z liupoważnicjszych o- 
środków dyspozycyjnych' w zakresie 
aktywizacji ż;> cia gospodarczego. 0 - 
czywiścic. oupowiednia norma ustawo 
dawcza. jej wykonanie i rozprowadze­
nie w terenie ma doniosłe znaczenie. 
Jak samo w tej czy innej dziedzinie 
same nieraz porzucenie jakiegoś utar­
tego szablonu, po którym idzie się od 
lat sita bezwładu, bez jakiegoś logicz­
nego czy prawnego powodu, może wy 
starczyć, by dziedzinę tę Ożywić i ułat 
wić rozwiniecie się zdrowej inicjaty­
wy. To jednak czego nam najwięcej 
tj’.a pobudzenia inicjatywy gospodar­
czej potrzeba -  to jest pieniądz, któ­
ryby szereg cennych, bezczynnie dzi­
siaj leżących, wartości poruszy) i tą 
drogą dał zatrudnienie rzeszom bezro­
botnych. Fundusz Pracy, jako rezer­
wuar pewnych środków finansowych, 
taką właśnie rolę ma nakreśloną przez 
życie i przez ustawę.

Dwa są dominujące momenty, które 
należy wz.iąć pod uwagę przy ustosun­
kowywaniu sic do hasła aktywizacji 
życia gospodarczego przy pomocy 
Funduszu Pracy.

Przedcw s/ystkicm  pamiętać należy
0 ograniczoności środków Funduszu 
Pracy, a temsamem o konieczności nie 
przeceniania iego sił i możliwości- Wo 
bec rozmiarów bezrobocia stale bedz;e 
w zrastała konieczność mnożenia środ­
ków zatrudnienia bezrobotnych. I dlate­
go właśnie ożywienie inicjatywy spo­
łecznej w terenie, skoordynowanie iei
1 -podporządkowanie pewnej generalne; 
iinji. jest tak Ważne. Bo środków lilia li 
sowych własnych Pundusz więcej- niż 
mu to daje ustawą, posiadać nic bę­
dzie. punkt zabili ciężkości będzie le­
żał w tern, czy i w jakiej merze przez 
społeczeństwo powiększony zostanie 
obrót gospodarczy. zainicjowany 
przez Fundusz Pracy. Społeczeństwo 
polskie posiada mało pieniędzy obieg-o 
wych. To słuszne. Ale ma za.to olbrzy­
mią. jak na stosunki polskie, pulę ste- 
zauryzowanycli dolarów, rubli złotych 
itp., ma bardzo poważny zapas ziemi 
w różnego rodzaju nieużytkach, ma 
szereg cennych wartości w bezużyte­
cznie dzisiaj leżących zapasach kamie­
nia w lasach, rzekach itp. Obowiąz­
kiem też społeczeństwa, pragnącego 
czynnie walczyć z kryzysem i bezro­
bociem. jest nic pozwalać na dalsze 
marnowanie tylu dóbr i możliwości, a
— wykorzystując istnienie Funduszu
— wprowadzić te nieczynne dzisiaj 
wartości w obrót gospodarczy. W te; 
dziedzinę leży niezmierzone pole popi 
su -dla zdrowej inicjatywy społeczeń­
stwa.

Z pomocą specjalna w tym kierunku 
idzie wreszcie sama ustawa o  Fundu­
szu Pracy, która w art. 27 przewiduje 
możność spłacania zaległości w  nicktó 
ry-ch podatkach państwowych, świad­
czeniami w naturze, jak n- p. muiter.ia- 
łami budowlanemu potrzebnemi do ro­
bót finansowanych przez Fundusz, ro­
bocizną pieszą i pociągową przy tych­
że robotach, materiałami opałowemi, 
wlókienniczemi itp

By istmi-ejące możliwości finansowe 
Funduszu Pracy powiększyć, władze 
Funduszu ze swc.i strony przyjęty za­
sadę kredytowania ■ udzi-elane.i przez 
Fundusz pomocy finansowej. W ten j 
sposób coroczne rezerwy Funduszu bę j 
dą powiększane o sunie spłacanych | 
corocznie rat pożyczkowych i zasięg ; 
akcji fi-nansowej Funduszu będzie mógł 
być z -roku na r-ok rozleglejszy. Ja- 
snem jest, że kredyty Funduszu Pracy.
-z racji swego przeznaczenia, którem 
jest zatrudnienie bezrobotnych, nie nio 
ga. w  niczem przyczyniać się do kom­
plikowana toku życia gospodarczego 
w tych punktach, do których -dociera­
ją, Warunki zatem kredytu muszą być

lI
I
I

jak najbardziej dostosowane do w y­
trzymałości i wypłacalności pożyczko­
biorcy zarówno w obecnej chwili, jak 
i w przyszłości. Ze wszech miar słu­
szną wydaje się — w obliczu tego po- j 
stulatu — zasada, przyjęta przez Fun- , 
dusz Pracy, że, w miarę możności, u- | 
dzieloną przez Fundusz Pracy pożycz- j 
kę winna spłacać inwestycja, przy po­
mocy tej pożyczki wykonana.

Produktywna walka z bezrobociem, 
której wyrazem jest F’undusz Pracy, 
musi być zakończona pomyślnie. W 
każdym swoim fragmencie wymaga o- 
na współpracy społeczeństwa i jego 
współinicjatywy. Pamiętać jednak na­
leży, że Fundusz będzie mógł spełnić 
swą role tylko wtedy, gdy będzie miat 
trwałe, solidne, a w łasne i uieurojone 
podstawy materialne.

Drugim momentem w'ażnyin przy u- 
stosunkowywaniu się do hasła aktywi 
zacji życia gospodarczego przy pomo­
cy Funduszu Pracy, jest rozmieszcze­
nie kampanii na odcinku bezrobocia w 
czasie. Na to bowiem, by inicjatywę 
społeczną, potrzeby i możliwe de osią 
gnięcia wartości gospodarcze zszerego 
wać w jednym ordynku, trzeba czasu, i 
Z chaotycznej reakcji, jaką dato społe- j 
czeństwo na wieść o powstaniu Fundu j 
szu Pracy, wyniknąć może myśl twór [ 
cza tylko po uprzedniem solidnem j 
przepracowaniu w terenie wytycznych , 
kierunków działania Funduszu- To jest 
właśnie najważniejsze w dziedzinie 
walki z bezrobociem zadanie społe­
czeństwa na najbliższa przyszłość.

Rok 19.3,3 będzie dla Funduszu Pracy 
7. konieczności okresem doświadczeń, 
prób i wytwarzania własnych metod 
pracy. Wzorów bowiem żadnych Fun­
dusz Pracy ani w kraiu ani zagranicą 

I nie posiada. Bed/.ie to rok przełomo­
wy pomiędzy dawnym okresem, który 
polegał na paraliżowaniu złych skut­
ków bezrobocia przez pomoc żywno-

Londyn. 13 czerwca. (PAT) W po- [ 
rńedziałek wieczorem po zamknięciu | 

posiedzenia konferencji ekonomicznej : 
odbvl sic uroczysty bankiet przy i.dzia 
le 500 osób. wydany przez brytyjski , 

j rząd dila delegatów konferencji. P tzy  i 
głównym stole bankietowym, któremu 
prezydo-wał Mae Donald, zasiedli sze­
fów ie dclegacyi 'większych państw, 
tn. in. delegat Polski, wicemin. Koc. 
którv siedział obok ang;cNkiego mini­
stra wojny, lorda Hailshamaj MoWa 1 
powitalna Mac Donalda ; odpowiedzi ; 
Daladicra i Hulla imieniem dclegacyi. 1 
nie zawierały momentów politycznych.

*  *  * I
W nocy po zakończeniu bankietu, od i 

była siię półgodzinna narada gabinetu i 
brytyjskiego, zwołana nagle wobec j 
otrzymanych z Ameryki wieści / Wa- | 
szyngtonu późnym wieczorem, które ■ 
zmieniają sytuacje w sprawie długów i 
wojennych. Według tvch wieści. Roo- , 
sevelt do dłuższej naradzie ze swymi j 
doradcami zadecydował, że nie może j 
podjąć wojny z Kongresem w sprawie : 
spłacenia przez Anglie przypadające- , 
go w dniu 15 b. m. długu tylko w 5 |

I Proc.. t. j. w kw oce m ijana funtów ty- . 
r  tukni zaliczki. Roosevelt miał zakomu j 

niikowrać ambasadorowi brytyjskiemu !
- niemożność zaakceptowania takiego j 

kompromisu. Sytuacja jest w tej chwili j 
niewyjaśniona. iI * ¥ + I

pewnej mierze do przeciwdziałania 
przyczynom bezrobocia. W takim 
więc okresie ścisła współpraca społe­
czeństwa jest i dla Funduszu cenną i 
dla samego społeczeństwa niezbędną.

Wśród zasadniczych celów Fundu­
szu Pracy leżą roboty o dużent ogólno 
państwowem gospodarczem znaczeniu, 
które z jednej strony byłyby wypełnić 
niem poważnych istniejących w n-a- 
szem gospodarstwie luk, z drugiej 
strony zaś stw arzałyby nictylko okre­
sowe (sezonowe), ale tak-że — chociaż 
by dla niewielkiej ilości bezrobotnych 

( — trwałe źródło zarobkowania. Z sy­
stemu finansowania setek drobnych- o 

j lokalucm znaczeniu, robót, Fundusz 
, Pracy będzie musiał przejść do finan­

sowania nielicznych, ale za to wielkich , 
swem znaczeniem i swenii rozmiarami 
robót, będących z jednej strony synte­
za pewi]> cli ogóliiopaństwowych po-

Korc.sponde.nl PAT-a w Londynie 
i oda.ię następujące szczegóły wtorko­
wego plenarnego posiedzenia konfe­
rencji londyńskiej.

Rozpoczęło się ono o godz. I0‘,30 od 
przyjęcia wniosku prezydium konfren- I 
cji. które zaproponowało; 1. prowadzić ) 
debatę generalna przez wtorek, środę , 

r  czwartek do wieczora. 2. ogranczyć | 
czas przemówień 'Programowych do ' 
niasiimim 15 minut. 3. powołać Po ! 
życia d»vic komisie, monetarna i go­
spodarcza. które zaczęłyby pracować | 
od piątku.

Kolei mówców rozpoczął wc wtorek 
premier Daladicr. występując bardzo 
ostro p rzeciw  inflacji i podkreślając, i 
że przywrócenie równowagi świata za I 
leży przedewszystkiem od zakończę- I 
iiia walki w-aJutówci. toczacei sic mic- | 
dzy głównemi mocarstwami. Daladier \ 
wysunął bezpieczeństwo kalkulacji fi- i 
nanscwe.i w ż.ycli handlowem. jako j 
naiważiMciszc zadanie, nawołując do 1 
powrotu do ustabilizowanego złotego | 
parytetu i wstrzymania fluktuacji wa- I 
łut. J

Pomiędzy W. Brytania i Francja z , 
jednej, a Stanami Zje-dn. z d-iugie.i stro 
uv zadiock: spór co do objęcia prze 
wodnictwa komisji monetarne,. Ame­
ryka. iako najpoważniejsze mocarstw < 
finansowo-krcdytowe na święcie żąda 
przewodnictwa tej komisy, czemu 
sprzeciwiała sće VV Brytania ; I rancig

trzeb, z d,rugicj zaś strony stanowią­
cych znakomite źródło zatrudnienia ty 
sięcy przymusowo dziś bezczynnych 
rąk do pracy.

Proces przechodzenia da tych prac 
syntetycznych powinien skończyć się 
jak najprędzej. Przyszła w'a!ka z bez­
robociem będzie wypadkowa działania 
Funduszu pracy, inicjatywy społeczeń 
stwa i pewnego przeformowania sie 
rynku pracy na bardziej potrzebom 
chwili odpowiadające formy zatrudnie­
nia. Zarów no Fundusz; jak i szerokie 

j sfery społeczeństw^, jak wreszcie i 
| rzeszo samychżc bezrobotnych spełnią 
I niewątpliwie z powodzeniem nakaz 
i chw ili i wezmą czynny udział w reali­

zacji haseł zjazdu gospodarczego.

Dr. Zbigniew Madeyski
poset na Sejm. Nacz. Dyrektor „Fun­

duszu P racy“.

| twierdząc, że krai. który prowadzi po- 
. lityke wi.flacv.ina i opiera sie stabiliza­

cji. n c może kierować komisją mone­
tarną. Francja twierdzi, że kierowni­
ctwo komisji powinno spoczywać w 
ręku kraju, dającego największa gw a­
rancje stabilizacji walutowej.

.lako czwarty mówca przewidziani 
był na wtorek sekretarz Stanu Stanów 
Zjedn. tiuli. Tymczasem nieoczekiwa­
nie Muli nic zabrał głosu, a zamiast 
niego mówili delegaci Japonii i Uru­
gwaju. Ifull mówić bęuz:c dopiero we 
środc. a to z powodu konieczności 
przeredagowania pierwotnego tekstu 
swojej mowy.

— — — 1— Mi l  II1

WYNIKI KONKURSU ŚP1EWACZE- 
0 0  W WIEDNIU.

Wiedeń, 13 czerwca. (PAT) Ogk- 
szcme zostały wyniki konkursu śpie­
waczego. Pierwsze miejscy •;•trzymała 
p. Irma Jougle (Francja), drugą nagro­
dę baryton węgierski Sellcnye. ■rzecią 
Oreczynka p. Turki Taki. piątą nagro­
dę otrzytnala Polka p. Lucyna Szcze­
pańska. sopran.

DAJ GROSZ NA CELE T 0W 4- 

! R Z Y S T W a SZKOŁY LUDOWEJ

ściową i zasiłki, n nowym systemem 
wprowadazaiacym hasło „zamiast za­
siłków — ]iraca“ i znńerzajacym w

Drugi dzień obrad londyńskich.
Niepomyślne wiadomość- z  Ameryki. — DaSad er występuję ostro 
przeciw inflacji. — Spór o przewodnictwo w komisji monetarnej.
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Z  ONIA.
P. M. SZU ML AKOWSKI POSLFM 

R. P. W PORTLGALJI.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa. 13 czerwca. (Sż) Pan 
Prezydent R z pile i podpisał nominacje 
n. Mariana Szumlakowskiego na stano 
wis ko posia nadzwą czarnego Rzeczy­
pospolitej w  Portugalii z siedziba w 
L zlrmic.

CO PISZA W RUMUNJI o  POLSCE
Bukareszt, 13 czerwca. (PAT) Jn d e  

-pendence Roumame" w dłuższym ar­
tykule omawia sytuację gospodarczą 
Po; ski w czasie urzędowania rządu 
premiera P rystora. uodk reślaiac. że mi 
mo ciężkiej koniunktury w  tym okre­
sie. rzad ten izanewnit Polsce Tówno- 
wagę gospodarcza, oparta o mocną 
walutę, zrównoważony 'budżet i czyn­
ny b;!ans haudlowy.

POLSCY KOLEJARZE NA ZJEŹDZIE 
W  ZAGR7EBIU.

Zagrzeb. 13 czerwca. (PAT) Wc w to 
rek odbyło s;e pierwsze posiedzenie 
L.izi słowiańskich organtzacyj koleja­
rzy i armatorów. W zjeździ e biorą 
udział delegacie jugosłowiańska cze- 
skosłowacka i polska. Powzięto jedno 
myśinie uchwale w  sprawie zorgamzo 
waaia drusieg' kongresu Ligi koleja­
rzy  i armatorów słowaiiskcli w W ar­
szawę.

P o w ró t w ytie c zki szkolnej 
z  Gdyni.

Fatów. 14 czeiwca. We wtorek o g. 
e  wieczorem pow rouła z  Gdyni wy­
cieczka mtodzieżs szkót średnich Ma- 

Wlschodniei. Na dworcu powi­
tał wycieczkę zastępca kurato ra p 
KoestBch i uacz. dr. Pisch. poczem mto 
dzież odśpiewała „Rotę" i w otoczeniu 
rodam powróciła do domow. limie gru­
py. fek kołomylska (pod przewodnic­
twem prof. Bobina i dr. Schmucka), 
stryjskn, brodzika, isworowska i stani- 
Hawowska. po soożyciu kola oh w  re­
stauracji kolejowej w róciły nocmemi 
pociągami do swych miast.

Wycieczka zwiedziła W arszawę, To 
ruń, Gdynię, Hel i  Orłowo. P rzez cały 
czas pogoda dopisywała. Młodzież 
wróciła z wycieczki pełna wrażeń i 
entuzjazmu.

Z  toru M . T . Z .%
W  13-tym dn-iu wyścigów w ygrały 

następujące konie:
Gonitwa 1. Nagroda JOOP zł. Dystans 

1800 m. Startow ało 3 konie. 0  Komę 
ta. Tot. 21.

Hop. U. Nagr. Tl 00 ai. Dyst. 4200 m 
z przeszkodami. Start. 2 k o t10. 1) In­
tryga j. Ustanów. Tot. 16.

Gon. III. Nagr. 1000 zł. Dytst. 1600 
m. Start. 8  koni. I) L a t, 2) Bad. 3  
Amulet, 4) Hedżra. Tot. 19, franc. 13, 
16. 13.

Gon. IV. Nągr. dJO zł. -Dysf. R>°0 m. 
Start. 3 kemie. 1) Roxanc. 2) Białozór 
B. W. Tot. 15.

Gon. V. Nagr. 1100 zł. Dyst. 2500 m 
z płotami. Start. 4 konie. I) Tcy Wind,
2) Karat II, 3) Fijołek. Tot. 78, in n e . 
12. 11.

Gon. VL iNagr. 1300 zł. Dyst. 2000 
m. Start. 3 koni. 1) Izobar. 2) Pa; ier, 
■") .lar. Tot. 39, franc. 16, 13.

Gon. VII. Nagr. 700 zł. Dyst. 2590 m 
z płotami. Start. 7 koni. I) Melodie-, 
-) Herod. 3) Instar. (Jora wy-cMana ze 
sianiu.) Tot. 41, 41 (stajnia), franc, 
H . 12, 10.

Gon. VłIT. Nagr. 700 zł. Dyist. 1300 
ni. S tart 6  koni. 1) Iba/rwóia* 2) Dolo- 
iiisa. 3) Śmiga. Tot. 113. franc. 52, W-

U u. IX. Nagr. 600 zł. Dyst. 12™) m. 
Sia-r-t. 4 konie. 1) ParsiSalka. .1) Lady 
Hamilton, 3) Brńotta. Tot. 28 franc. 
14. 24.

Przednówek mwsi sowieckiej.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 13 czerwca. (S/,) Z Rygi 
donoszą, że w Rosji sowieckiej panuje 
głód.

P rasa charkowska zamieszcza sze­
reg wiadomości o wypadkach wykopy 
wania posadzonych niedawno kartofli

i obcinania zelonych kłosów przez glo 
dującą ludność wiejską.

Moskiewska „Praw da '1 tłumaczy to 
zjawisko w ten sposób, jakoby klaso­
wy wróg miał rozkra..ac zasiewy 
przed ich do.-rzui cm. ce.em szkód ze- 

l nia gospodarce Związku Sowieckiego.

Narady przedstawił ieli banków
nie d a ły żadnych w y n ik ó w .

Londyn. 13 czerwca. (PAT) Rokowa 1 
nia ;przedstawicieli centralnych ban­
ków Angljt, Francji i St. Zjcdn., prowa 
dzone równolegle z konfe: encią londyń 
ską. nic<łoprowadziły;do -rezultatów do 
dnia -dzisiejszego. Amerykanie w yra­
źnie oświadczała, że spadek dolara 
jest dla nich Pożadanv. aby doprowa­
dzić do jeszcze silniejszego wzrostu 
cen surowców. Gubernator Federa-I 
Rescrve Rank oświadczył, że Amery­

ka zgadza się na stabilizację kursu 
dolara w stosunku do funta t r z y  kur­
sie 4 -k) co oczywiście iest dla W. Bry 
tania nie do pi zyjęcia.

Ponadio Ameryka wyraźnie zazna­
cza. że stabilizacje uzależniać musi od 
redukcji -taryf ccinvch. co do których 
istnieć ma propozycja Roos^wełta po­
wszechne; :edukcu odrazu o 10 P roc, 
a potem sTor>niowo 5 proc co pewien 
czas.

Lot 2 Anglików dokoła Europy.
Królewiec, 13 czerwca. (PAT). Lotni I wystartowali w dalsza drogę do Ko 

cy angielscy Pike i < inffit li. odbywają wna. Dalei trasa lotu prowadzi przez 
cy lot dokoła Europy, wylądowali nie- Helstngfors, Kopenhagę. Hamburg do 
oczekiwanie w Królewcu, j o g. 16.45 Londynu.

ProgramZjazwU gospodarczego BBWR
w e  L w o w ie .

Jak już 'donosiliśmy, w  najbliższą 
sobMe odbędzie sic we Lwowie wiel­
ki Zjazd działaczy gospodarczych 1 
społecznych, zwołany przez Radę Na­
czelna B BW P W ojewództw połt dnio­
wo-wseboetn rob'

7,.md nWsonczynai się o  godz 10-te.i
rano w, dużen sali Izby Prz emy słowo- 
Handlowej. Zjazd zagai sen. Loewen- 
herz. poczem nastąpi powołanie P re ­
zydium Zjazdu. Kolejno będą wygło­
szone rrferaty . dotyczące maiwa żriaj- 
szych działów gospodarnych i spo­
łecznych terenu trzech Województw 
twścn >d n)o -małopolsk ich.

Pio szczególne referaty1 bętją! zawie­
ra ły  'rozważania 1 wskazania na te­
mat najaktuainie i szych zjawisk z pun­
ktu widzenia sytuacji f interesów Ma­
łopolski- w-, dw  dniej. Referat ogólmy
ma fen. w j S żarski. referaty rolnicze: 
sen. Potworowski. dyr. Banku Rolne­
go p. Zan i pos. Szajer. Nastąpi refe­
rat dr. % m era o ruchu spółdzielczym

na terenie MalopHskr. dale.i referaty 
przemysłowe -wygłoszą sen. Szarski 1 
po®.. W ojciechowski Referat hamho- 
w y objął p. Jan Kanty Prau, w icepre­
zes Kongregacji -kupeckiei. Referaty 
wyżej wymienione beda wygłoszone 
do przerw y obiador&ej.

Popołudniu nastąpią dalsze refera­
ty: referat sam orządowy wygłosi nos. 
Chowaniec, referat, rzemleśniczy dr. 
Wachtel j wiceprez. Trzyk. Ne tem at 
za-gactóenra' pracy wygłoszone będą 
dwa referaty : pos. Burdy i trsp. Ja­
nickiego. R eferaty gospodarcze zam­
knięte będą przez dwa referaty fbia-n- 
Sfl<we: dyrektora Banku Gosip. Kraj.
cFr. Chechlińskiego i dyr. Uhmy.

V 7 ramach obrad i referatów  znaj­
dzie sie również k"westj? turystyki i 
jej znaczeme pod względem gospoda - - 
czym w opracowaniu wicedyrektora 
kolSf p. dr. Swigosba f  p. Zde>"iiowicza.

Całość obrad omówi pas. -dr. Byrka.

Francuska „Błękitna księga".
Treść deklaracji, złożonej rzaaowi N is k ie m u

Paryż. 13 czeryya (PAT) Francu­
skie mirr.ster stwo spraw /agrarne/ 
nych ogłosiło Błękitną Księgę, zawie­
rającą dokumenty, odnoszące sie do 
paktu 4-ch. OstąjSnti z mch jest pismo 
Bonoottra do ambasadora francuskiego 
w Warszaw ie, zawiera taco deklarację, 
przeznaczona dla Rządu polskiego w 
W arszawie. Deklarację te złożył amb. 
Lamche mm Beckowi w dniu 9 b. m.

Pragnąc stos w ać sie do zobowią­
zań, które wiążą obydwa kraje, rząd 
republiki, -koro tylko otrzyma projekt 
liaktu. przedłożony równocześnie do 
rozpatrzenia przez szefa rządu wło­
skiego, zakomunikował go rządowi 
polskiemu. Rząd francuski w irażu  -ieu 
noczcśn’c chęć poznania cpinii rządu 
poiskiego oci do kwestyj, które zostały 
poruszone. <")d teg czasu rzad. polski 
był stale w |c/orpująco- informowany 
przez częstą wymianę zdań Rząd re­
publiki zwraca uwagi rządu polskiego 
aa  artykwi 2-gi paktu, parafowanego

w Rzi nut. Ponwważ te p^ stano wór- 
ma. wykluczające rozpatrywanie za­
sady i konkretmycih wypadków zasto- 
sowaitia rcyvizji, mogą jednakowoż 
prowadzić do rozpatrywania wnio­
sków, odnoszący oh się do metod i pro 
cedury. która nadawałaby pełną sku­
teczność artykułowi 19-mu paktu Ligi, 
rząd republiki stwordza, że py-ede- 
wsszystkiem nic może wchodzić w  ra ­
chubę wniesienie żadnego problemu 
rew»iizi z priminięciem reguł, u s t a l i  
m-ch pr/ez art. 19 p-ąktu Ligi. Następ­
nie gdyby .iedno lub kllwi państw, 

j' pragnących podnieść kwest je te ryto r- 
| ialne, uTegulowane traktaitaimi. ramfc- 
| rżało wprowadzać propozycje na ;pod- 
; stąwi-e artykułu, rząd republiki nie 

przyjmuje żadnej propozycji zmderza- 
ib.cej do zmiany warunków, w których 
/gremad-zenie Ligi władne jest we- 
;.wac członków Ligi. by przysiąpib <±c 
nowego baciarna tral:tatów. które sta­
ły  sie mewy&onakie. Jpeduomy^ o o ść

obecnych członków włącznie z gło­
sami stron i obccndtść wsr> .stkicb na 
Zgromadź er. i u będzie d>-ej wymagana.

Składając tę  deklaracje, rząd repu­
bliki jest szczęśliwy, żc raz  jeszcze 
może zaznaczyć wo-bcc rzadn polskie­
go swą dbałość, aby nie naruszyć w 
niczem polityki, którą oba rządy pro­
wadzą na podstawie łączących lc trak 
tatów.

M arsz. Switalski w e L w o w ie .
Agencja „Wschód" dowra-duie się. 

że w -pon-iedziatek 12 b m, przybył 
samolotem tz Warszawy^ marszałek 
Sejmu dr. Swi-talski do Lwowa. Na 
lotnisku powitał p. Mairsrałka. przy- 
b.ywa ącego na teren Małopolski 
Wschodniej prywatnie, dyrektor Lw. 
Oddziału „Lotu“ inż. RM and. P . Mar­
szałek Sejmu wyirażai się bardzo- do- 
datniio o  komunikacji IctmczeI. W e 
Lwowie m arszałek Sw^aafed i odbył 
rozmowę z wojewodą P. Bel,iną-Praż- 
ntowskim i po krótkim odpoczymcu 
odjechał .samochodem do Brzeżan do 
swojej rodziny.

Znany działacz endecki 
s fó za n y  za  defraudację.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa. 13 czerwca. (Sz.) W war

szawskim Sadzie ok-ęgowym toczyła, 
się w  ciągu, ubiegłych 2 dn* soraw ą ad 
wgjkafa Bonieckiego, zastępcy radcy 
prawnego Binku Zachodniego w W ar­
szawie, znanego dzia-acza Stronnictwa 
Naródo\v'ego. byłego przywódcy mło­
dzieży endeckiej na Uniwersytecie 
warszawskim.

P . Boniecki jako zastępca radcy pra 
wnego Banku Zachodniego popełnił 
d-.fraudacje w sumie przeszło 48-000 
zł. Wobec tego- żo oskarżony do winy 
się przyznał, przewód sadowy ograni­
czy! sję do wysłuchania za1, dwie kilku 
śv.iadków i przesłuchania stron.

W  dniu dzisiejszym zapadł wyrok 
skazujący adw. Ron-ieckiego na 2 lata 
i 6 miesięcy więzienia, przyczepi z mo
cy amnestii karo ic zmniejszono o 6
miesięcy. P . Boniecki pozostaje na woj 
nej stop-ir ix>d dozorem policji.

  o  ■

W y r o k  w  s p r a w ie  
p o r . S c h e ra u tza .

T elefonem  od naszego korespondenta.)

W arszawa. 13 czerwca. (Sz) D rś  
zapadł w W ojskowym Sądzie Okręgo 
Nvym wyrok w sprawie porucznika 
Scherautza *  28 p. a-r(. lek. — (o pro­
cesie tym donosiliśmy wczoraj).

]Sąd skazał -oskarżonego na 3 tygodnie 
aresztu za zawarcie związku małżeń­
skiego l|Sz zezwolenia władz przeło­
żonych i samowolne oddalenie się z 
oddziału, natomiast uwolnił go od za­
rzutu przywłaszczenia sobie waiizkl, 
polfcstawipnej przez jednego z żołnie­
rzy. Por. Scherautz zuaiduje sie :v c- 
n,ie w dyspczycj., szefa Okręgu i- r- 
pusu i prawdopodobnie nrzejJzu w 
stan spoczynku.

■ o------

Samobójca przyczyną 
katastrofy.

W arszawa, 13 czerwca. (PAT) Dziś 
w  nocy w Alejach Ujazdowsk'ch. przy 
zbiegu ulic Ko-szwkowej i Szucha, pod 
samochód sam ta-ny komendy miasta 
rzudł sic jakiś nieznany mężczyznę

Kierowca auta cttcac uniknąć przeje­
chania skręcił gwałtownie w bok. 

j wskutek jednak oślizgłej jezdni samo­
chód wpadł ,na dnzewo. potrącił ro-bo- 

; Ir.ika oraz zderzył się z taksówką. 
Wskutek zderzenia ulegli dotkliwym 
obrażeniom podchoraż \ sar.'tarnv Zdzi 
sław Studziński i robotni-k trarnwajo- 

' wy Fr. Kocuła. Przejechanego despera 
ta odwieziono do szpitala, gdzie za- 

| kończył życie. Nazwisko jego "ara 2 .« 
* iw ith—ą.
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Środa
Bazylego  

Jutro: Boże Ciało

Wschód słońca 3.14 
Zachód słońca 19‘58

TEATR WIELKI.
Środa, 14 czerwca. zodz. 7‘30 ..Ka|>11an i  

Kópe-nick". W ystęp Stefana Jaracza.
Czwartek. 15 czerwca, godz. 3'30 ..Po­

rwana narzccznma". W szystkie miejsca po 
1 złotym . — Godz. 7M0 „Kapitan ■/. Kópc- 
r«ick". Ostatnie przedstawienie. W ystęp  
Stefana Jaracza.

Piątek. 16 czerwca, godz. 7.30 w. ..Ka­
pitan z Kópenick". Ostatnie w ystępy S te­
fana Jaracza.

Sobota 17 czerwca, godz. 7.30 w. „Ka­
pitan z Kópenick". Ostatnie w ystępy Ste­
fana Jaracza.

TEATR ROZMAITOŚCI.
Srockr. 14 czerwca, zodz. ST5 „Kochan­

kowie". W. Grubińskiaco. W ystęp ao- 
ścinn Stanisławy Mazarckówny. Witolda 
Kuncewicza i Czesław a Kalinowskiego.

Czwartek, 15 czerwca, godz. 8*15, „Ko­
chankowie". W. Grabińskiego. W ystęp go- 
śsinny Stanisławy Mi/.arckówny. Witolda 
Kuncewicza i Czesława Kalinowskiego.

P a tek  16 czerwoa, godz. 8 w iecz. Teatr 
Mechanicznych Artystów.

Sobota 17 czerw ca, godz. <5 wiccz. Teatr 
Mechanicznych Artystów.

COLOSSEUM.
„Zwycięstwo czarnego Dżeka" film.

KINOTEATRY.
ADRIA: ..Tajemnicza szóstka" oraz 

„C. k. feldmarszałek".
APOLLO: „W każdym porcie dziew 

czytia‘‘.
ATLANTIC: „Ziemia niczyja**. 
CASINO: „Dziwolągi - W ybryki na 

tury".
CHIMERA: „Szatan zazdrości**. 
GRAŻYNA: „Głos pustyni** oraz

„Atrakcja na rowerach".
KOPERNIK: „W yspa  zatraconych

dusz" (Dir. Moreau).
MARYSIEŃKA: „Wyspa zatraco­

nych dusz" (Dr. Moreau).
MIRAŻ; „Dziewczę z kramy burz**. 
MUZA: „Pogromcy przestw orzy". 
PAŁACE: „Ekstaza".
PAN: „Człowiek, którego zabiłem" 

i  „Sekretarka osobista".
PASAŻ: „Ken Maiinard jako kow­

boj z Arizony.
RAJ: „Życie i przyszłość kobiety". 
RAJ: „Serce na u!k \ "  Nora Ney ; 

Sawan.
STYLOWY: „Bebe" z Anny Ondrą 

oraz rewia „Kiedy dziewczynki idą 
spać".

ŚW IT: „Trader Horn".
UCIECHA: „Książe Dracula" oraz 

rewja „Ach te Lwowianiki".

— Teatr Wielki. W ystępy .Stefana Jara­
cza w  .Kapitanie z Kópenick" przedłużo­
ne o kilka dni. 7. powodu niezw ykłego po 
wodzenia, jakiem cieszy się nieustanirnie 
sztuka Zuckmavera p. i. „Kapitan z Kópc- 
nik“ w której tytułowa rolę kreuję znako­
m ity artysta Stefan laracz. udało się D y­
rekcji Teatrów przedłużyć pobyt w ielkie­
go artysty jeszcze nu kilka dni.

Teatr Wielki. .Rorwarta narzeczona" 
czyli jak się śmieje i plączę Lwów . jako 
przedstawienie złotówkowe. W czwartek  
dnia 15 czerw ca o godz. 3.30 po poi. daje 
Teatr Wielki świetny wodewil H. Zbierz- 
chowski p. t. „Porwana narzeczona" czyli 
jak się śmieje i płacze Lwów. W szystkie  
miejsca po 1 zł. nie wyłączając lóż i miejsc 
pierwszorzędnych.

— Teatr Rozmaitości. W środę dnia 14 
czerwca o godz. 3 po pot. odbedzie się w  
Teatrze Rozmaitości w ystęp szkoły dra­
matycznej Lw. Koos. Muz. im. K. Szyma­
nowskiego z klasy Prof. W andv Siemasz- 
kowej, oraz w ystęp szkoły rtperowei Lw. 
Koms. Muz. im. K. Szymanowskiego z k la­
sy  dy.r. J. Lehrcra. W programie „Cyru­
lik z Bagdadu", opera komiczna, wystawio  
na pierw szy raz we Lwowie. - -  Bilety do 
nabycia w  Konserwatorium muzycznem i 
w  Kasie Teatru Rozmaitości przed przed­
stawi eniem.

— Teatr Rozmaitości. W ystęp gościnny 
Stanisławy Mazarekówny. Dnia 14 i 15-go 
czerw ca b. r. y^ystąpi w e Lwowie gościn­
nie czołow a gwiazda scan polskich Stani­
sława Mazarckówna '.na scenie Teatru 
Rozmaitości w  sztuce W acława Grabiń­
skiego P t. „Kochankowie", granej z. nie­
bywałym  powodzeniem na wszystkich  
scenach Europy.

Z L O T  S O K O L I
15 — 16 czerwca 1933 r .

Sokola Dzielnica Małopolska w e Lwo­
wie urządza pod protektoratem PR. Adama 
lir. Zamoyskiego, prezesa Międzynarodo­
wej Federacji' Gimnast. i Sokolstw a pol­
skiego. W ładysława Beli.ny-Prażmowskie- 
go. w ojewody lwowskiego, gen. Bolcsta 
wa Popowicza, dowódcy 0 . K. VJ„ Wa­
cława Drujanow skicgo prezydenta miasta 
Lwowa. Franciszka Irzyka. prezesa Slow. 
.Gwiazda" i wiceprez. miasta Lwowa i J* 
na Sudhofa. prezesa mieszczańskiego To­
warzystw a Strzeleckiego wc Lwowie dl.i 
uczczenia 250 rocznicy zw ycięstw a Jana 
TIT. Sobieskiego pod Wiedniem.

Program uroczystości zlotow ych:
Dnia 14 i 15 b. m. sztafeta kolarska, wy  

jazd ze Lwowa 14. godz. 5. powrót 15. g. 
20. Dnia 15 17 zaw ody sokole (otwarcie 
o zodz. 15 na boisku 36 p. p. Dnia 17 o g. 
12 Akademia w „Sokole Macierzy", o g. 
16 ewiczejlia zlotow e (boisku „Sokola Mu 
cicrzy"). Dnia 18 o godz. 10 Ms/,;l św. po- 
low a na boisku „Sokola-Maoicrzy". godz. 
11 pochód reprezentacyjny, godz. 16 ćwi- 
czerria zlotowe (boisko Sokoła Macierzy). 
Godz. 2(1 zakończenie zlotu j rozdanie 
nagród.

Sobota dnia 17 czerw ca:
Godz.. 16 -16.45 ćwiczenia sokołat do 

lat 14;
Godz. 16.45. 17.10 ćwiczenia wolne dru- 

cheai;
Godz. 17.10— 17.40 ćwiczenia wolne dru- 

chów;
Godz. 17.(0 1S.05 ćw iczenia okręgów

(zastppy na przyrządach i piramidy);
Godz. 18.50--19.20 pokazy gier sporto­

wych najlepszych druży.i (siatkówka, ko­
szyków ka i liazena);

Oódz.. 19.20 —20 pokaz, obrony przeciw- I 
lotniczo-gazowej Ośrodka.. wykonany I 
przez członków Sokoła, zorganizowanych j 
■w drużyny O. P. G. i santtarno-ratowni­
cze:

Godz. 20.30 „Cyganie" Korzeniowskiego, 
przedstawienie na boisku Sokoła II., ul. 
Kętrzyńskiego 32.

Niedziela dnia 18 czerw ca:
Godz. 16-16.30 ćwiczenia sokoląt do 

lat 14:
Godz. 16.30— 17 ćwiczenia wolne dra­

ch en;
Godz. 17—17.20 ćwiczenia wolne druhów, 
Godz.. 17.20—17.50 ćwiczenia gości (Cze 

si);
G. 17.50— 18.10 ćwiczenia wolne druhów 

starszych (ponad lat 40):
Godz. 18.10— 18.40 ćwiczenia gości

(Dzielnica Pomorska):
Godz. 18.40—19.20 ćwiczenia gości (Dziel 

nica śląska i inne);
Godz. 16.20—19.40 ćwiczenia maczugami 

drach en;
Godz. 19.40 20 ogłoszenie zwycięstw w

zawodat.ii związkowych, rozdanie nagród 
i zamknięcie zlotu.

Dojazd do boiska 26 p. p. tramwajami 2, 
3, 5, 8 do kościoła św . Anny. skąd dalej 
autobusami. Dojazd do boiska Sokoia-Ma- 
cicrzy tramwajami 1, S.

Cc.iy itLicjsc: loże 15 zł., mic.isce siedzą­
ce w trybunach 1.50. w parterze 1 zł„ sto­
jące 50 gr.. ulgowe 25 gr. (bez opłaty na 
Czerwony Krzyż i Fundusz Pracy).

Sokole zaw o d y zw ią zk o w e .
W związku ze zlotem sokolim odbędą 

się wc Lwowie w dniach 15. 16 i 17 
b. ni. wielkie zawody sokole z udziałem 
zawodniczek i zawodników sokołów z ca­
łej Polski.

PROGRAM ZAW ODÓW :
I. Lekka -  atletyka na boisku 26 p. p. 

nrzy ul. Klepaiowskiei, w dniach: 15 
czerwca od godz. 15-tej; 16 czerw ca od
godz. 9-ci doi wieczora i 17 czerwca od 
godz. 7-mei ao 12-tej, W sktad tych za ­
wodów wejdą biegi: 100 m„ 110 m. płotki. 
200 ni.. 800 m„ 1500 m., 3.000 m.. -5000 iti. 
sztafety 4 razy 100 m.. 4 razy 400 m. i 
olimpijska, panie 60 m., 80 m. plotki 100 m. 
200 m. i 4 razy 75; skoki: w  dal. w z w y ż ,  
tyczka i trójskok, rzuty: kula. dysk,
oszczep i granat, ponadto pięciobój dru­
hów i trójbój druhen.

II. Boje gimn.astyczno - sportowe dru­
żynow e i jednostkowe obejmujące: ćw icze­
nia na przyrządach (drążku, poręczach, 
koniu wszerz i kółkach), przeskoki przez 
krsuia wzdłuż, wspinianic po 7 ni. liu.ie. 
bieg 100 m , jeden rzut, jeden skok i p ły­
wanie 50 m. Co do stopni trudności zaw o­
dy te będą trojakiego rodzaju: o pierw­
szeństwo Związku Bokolego. stopnia w yż­
szego i niższego. Zawody te odbędą się 
w- piątek dnia '6 czerwca od godziny 9-tej 
rano na boisku Sokoła Macierzy.

lik Gry sportowe na boisku 26 p. p. w 
dniach 15 i 16 czerwca. Udział biorą mi­
strzowskie drużyny dzielnic sokolich: mę­
skie w  siatkówce i koszyków ce, żeńskie 
w  siatkówce i ha zenie.

IV. Strzelanie zbroni małokalibrowej drn 
hen i druhów na Strzelnicy małokalibro­
wej 26 p. p. dnia 16 czerwca od godziny 
6 —9 rano.

V. Zawody Juczne druhen i druhów' na 
forze tucznym 26 p. p. drnia 26 czerwca od 
godziny 7 do 9 rano.

VI. Zawody pływackie i skoki druhen i 
druhów w sobotę dnia 17 czerwca od go­
dziny 9 do 12 w  basenach. 26 p. p. przy 
ul. Kleiparowskiej.

O zainteresowaniu zawodami w -sferach 
sokolich świadczą dotychczasowe zgłosze­
nia zawodników i zawodniczek, których 
liczba przekroczyła 400 osób. Spodziewam  
iest u-dztał drabon: W alasiewiczówny
i Wajsówny.

Z  T-w a  Hist. Obrony Lw o w a
i W o je w ó d ztw  Połudn.-w schodnich.
Zarząd Główny T-wa podaje do wia­

domości. że draia 8  b. ni. odbyło sio 
posiedzenie Komisji Naukowej T-w a w 
gabinecie służbowym Dcy OK VI, w 
którem wzdęli udział Prez.es T-w a gon. 
bryg. Bolesław Popowicz, prezes ko­
misji naukowej T-wa prof. U. J. K. dr.
Stanisław Zakrzewski, prof. U. J. K. 
dr. Przemysław Dąibkowski. mjr.
Klinik Józef. dr. Józef Skrzypek, człon­
kowie Komisji Naukowej mir. dr. Eu­
geniusz Wawrzkowdcz. sekretarz. Ko­
misji Naukowej.

Przedmiotem obrad była sprawa w y 
(landa II tomu Źródeł do dziejów walk 
o Lwów i Bibliografii Obrony Lwowa.

f Po przedstawieniu dotychczasowych 
| prac Przygotowawczych w tym kienm 

ku pnzez sekretarza Komisji Naukowej [ 
j przeprowadzenie w związku z tern i 
dyskusji. postanowiono wr zimie j 
1933-4 przystąpić do diruku II fonia , 
źródeł, wobec czego jako ostateczny ; 
termin nadsyłania relacyj. mających j 
złożyć się na treść wydawnictwa usta 
lano 1 października br.

Równocześnie rozpocznie T-.wo druk 
materiałów do bibliograf u hist. obrony 
Lwowa, której 1 zeszyt obejmować : 
bodzie literaturę książkową (1918-33) j 
oraz prasę lwowską rz lat 1918-23).

 o-----

— Teatr Mechanicznych Artystów w  
Rozmaitościach. Już od piątku. 16 b. m. 
rozpoczyna swoje w ystępy w teatrze Roz­
maitości fenomenalny zespół mechanicz­
nych artystów, który niewątpliwie dzię 
ki niewidzianym dotąu efektom scenicz­
nym, szczytow ej pomysłowości i kapital­
nym tekstom — stanic się prawdziwą re­
welacją artystyczna Lwowa.

- -  Coloseum. Dziś premiera 3 rewji „We 
sołego Uśmiechu" p. t. *k> tu zabawa 
wre". Ważniejszo numery jak „Awans or- 
dynansa", ..Radło na wsi'*'. „Gladiatorzy". 
Thee bnre i Violeta Taniec ekscentryczny 
w wykonaniu baletu Bruszcwskich oraz. 
melodyjny finał- „Bo tu zabawa wre", dają 
rękojmię, że program ten zdobędzie sobie 
uznanie u Publiczności. Na ekranie po raz, 
pierwszy wre Lwow ie film p. t. „Zwycię­
stw o czarnego Dżeka".

— Kino-Rewja „Stylowy*4 Szaszkiewicza  
5. N owa rewia p. t. „To warto, to trzeba.

to musi się zobaczyć", pod mezawodnem  
kierownictwem ulubieńca naszej Publiczno 
ści Kaczorowskiego. cieszy się nadal 
wielikiem powodzeniem. Bogaty i urozmai 
eony program jest pełen humoru i śm ie­
chu. Na szczególne wyróżnienie zasługuje 
gra ulubienicy Publiczności Bohunzówny, 
oraz w ystęp nowozaangażowancj pieśniar­
ki Ireny Do.riani. Na ekranie film D. t. „Ta­
jemnica stenotypistki". Początek o godz. 4, 
ost. rewji 8.45.

— „Sprawa M<>niki“. Kasyno i Koło lite 
racko-artyst. daje dziś i codziennie sztu­
kę p. Morozowicz Szczepkowskiej P. t. 
„Sprawa Moniki", która nie potrzebuje 
dziś już żadnej reklamy. Stolica zachwy­
cała się isztuką i jej wykonaniem, odbiega 
jącem od szablonu teatrów oficjalnych j 
przez czterysta wieczorów a wszędzie | 
gdzie pojawiła sis w Polsce budziła gorą 
ce dysputy i uznanie. R eżyseria p. Mo­
drzewskiej.

10-lecie Ligi Polsko-lugosło- 
wiańskiej we Lw o w ie .

iW dniu 18 czerw ca b. r. obchodzić 
będzie jubileusz z okazji 10-lefmiego ist 
ilienia na terenie Lwowa jedno z naj­
sympatyczniejszych towarzystw , pra­
cujących w naszem mieście. Towa­
rzystwem tem jest Liga Polsko-Jugo­
słowiańska. a dzień jej jubileuszu jest 
dla nas tem ważniejszy, żc łączy się 
on z drugą wielką manifestacją sło­
wiańska. złotem sokolim we Lwowie. 
Swoje święto jubileuszowe 'podzieliła 
Liga na dwje ozęści: w części pierw­
szej (niedziela 18 b. m. godz. 10 rano) 
odbedzie się uroczystość m yw ania uli­
cy W ierzbowej (boczna u!. Pani.risk.ie- 
go) ulicą Iwana Gundulicza. znakomite 
go poety jugosłowiańskiego -i wielkie­
go przyjaciela narodu polskiego. W u- 
roczystośc: -tej wezmą udział reprezen 
tanci władz miejscowych, prezydent 
m. Dubrownika, zarząd i członkowie 
Ligi Polsko-Jugosłowiańskiej i f. d.; w 
części drugiej (niedziela 18 b. m. go­
dzina 18) odbedzie się w sali ratuszo­
wej uroczysta Akademia z udziałem 
pp. Franciszki Platówny, Zenona Dol- 
nickiego. dr. Kazimierza Waligórskie­
go. dr. Stanisława Papic-rkowskicgo. 
lwowskiego ciióru „Echo" i orkiestry 
40 pp. W  Akademii w  cyma udział PP. 
Poseł Królestwa Jugosławii w W arsza 
wie oraz delegaci wszystkich stowa­
rzyszeń polsko-jugosłowiańskich na te­
renie Polski i Jugosławii.

Święto jubileuszowe Ligi P.-J. po­
winno siać sic świętem całego śfowiań 
skiego Lwowa. Nie wątpimy, że społe­
czeństwo lwowskie, że ten gród tak 
bogaty w tradycyjnej współpracy i 
zbliżenia słowiańskiego, da wyraz u- 
czuciom prycz tłumne wzięcie udziału 
w obydwóch uroczystościach Ligi 
Niech ci Jugosłowianie, którzy przybę­
dą do Lwowa, opuszcza nasze miasto 
z silnem 'Przekonaniem o słowiańskich, 
braterskich uczuciach naszego społe­
czeństwa, niech poniosą z sobą swoim 
braciom wieść, że we Lwowie znale­
źli dużo serca i braterskich uczuć przy 
jażrr.

Nie zapomnij o tem polski i słowiań­
ski Lwowie!

• n----

- -  Pielgrzymkę Jubileuszowa urządza 
Arcybrąctwo św. Trójcy przy Bazylice 
Archikatedralnej we Lwowie, celem uczczę 
tra bolesnej Męki i Śmierci Boskiego Mi­
strza Jezusa Chrystusa 1900 rocznicy, d" 
Kalwarii Zebrzydowskiej. C zcstćcliow y i 
Mogity do Cudownego Pana Jezusa laska 
mi słynącego w kościele OO. Cystersów, 
oraz. w powrotnej drodze na Kalwarie w 
Piekarach Wielkich (Górny 8la.uk). Bilet 
kolejowy przy 50 proc., z.itiżce tam i z po­
wrotem 34 zł. Pielgrzymka wyruszy dnia 
5 llpca rano z procesja na Dworzec Głów­
ni', odjedzie pociągiem o godz. 8 m. 35. 
Pielgrzymka trwać bedzie 6 dni. Przy 
zwiedzaniu pamiątek i starożytnych z ih i t .  
ków objaśniać będzie przewodnik piel­
grzymki. Bilet: zamawiać można w cze­
śniej w  Zakrystii Archikatedralnej lać. we 
Lwowie.

-  SOdalicja Mariańska studentek U. J- 
K. we Lwowie, ul. św . Jacka 16. Zebranie
ogólne w  czwartek dnia 15 czerwca b. r. 
Mr.za św. o godz. 8.30 rano. Wspólna Ko- 
tnunja św . Uroczyste prz.yjecie nowych 
cztonkói.

W 15-tą rocznicę s/Arży pod Rokitna-
Kolo b. żołnierzy 2 p. ułanów 1.rejo,nów 
Polskich i 7,jednoczonc Sekcie Kuitur.- 
Oświatowa Organizacji b. Wojskowych 
Związku Strzeleckiego i P. W. urządza 
uroczysty wieczór ku uczczeniu I5-lecia 
szarży pod Rokitna, który odbedzie się 
dnia 15 czerwca 1933 o godz, 18 w  sali 
Klubu Towarzyskiego BBWR. pi. Mariacki
4 (Hotel Europejski). Wstęp za zaprosze­
niami.

— Estetyka afteza. Zapowiedziani na 
niedzielę odczyt prof. Stanisława Maclt- 
niewicza p. t. „Estetyka afisza" nu tle o- 
beonie urządzonej w ystaw y francuskiego 
afisza historycznego i w spółczesnego, od­
będzie sie nieodwołalnie we czwartek dnia. 
1,6 czerwca b. r. w  sali w ystaw ow ej Mu­
zeum o g. 12 w  poi. Prelegent, doskonały 
znawca sztuki europejskiej, ujmie w skró­
cie psychologiczne i estetyczne podstawy 
s z tu k i reklamowej tak znamienne i dla dzi­
siejszych czasów. Bilet wstępu :>a w ysta­
w ę uprawnia do wysłuchania odczytu.
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50 -lecie pracy naukowej 
prof. dr. Bronisława Dembińskiego Swiąto narodowe Szwecji.

Rocznica urodzin króla Gustaw a V .

Dziś Uniwersytet Poznański obchodzić bę­
dzie uroczystość 50-iecia pracy naukowej 
nestora historyków polskich prof. dr. Bro­
nisława P .lubińskiego, którego podobiznę 

podajemy na naszeni zdjęciu.

— P. Wojewoda Belina-Prażmowski
Wyjechał w s: rawach -służbowych ći> 
W arszawy na dni 1-ł i 15 b. m.

— Urlnp wypoczynkowy prokurato­
ra sadu apalacyj. we Lwowie. Proku­
rator Sadu Apelacyjnego we Lwowie 
p. Dębicki rozpoczął fi-chi tygodirowy 
urlop wypoczynkowy. Kierownictwo 
Prokuratury a clacy.nei o.b.iał wicc- 
prokuralor S. A. i>. Karol Kowalski. 1 -)

W dniu 16 czerwca r. b. Szwecja ob- 
I chodzi narodowe święto z okazji rooz- 

iricy urodzin swego króla, Gustawa V. 
W duiu tym Gustaw V kończy 75 lat.

Król Gustaw V jest piątym z kolei 
w ładca z dynastii 1’iemadottfe. proto­
plasta któ>rei był jego pradziadek, mar­
szałek Jan Bernadotte. ksaźe Ponte 
Corvo. Marszałek Bernadotte otrzym a1 
z rak parlamentu szwedzkiego władze 
nad kra.iem jeszcze w roku 1SHJ. po 
śmierci króla Karola XIII. ostatniego z 
dynastii Holstein-Gottocp. Mimo. iż 
był marszałkiem armii napoleońskiej, 
zromumiał. ż.e Szwecja nie mogłaby sic 
ostać, idąc z Francja przee wko Rosji 
i Anglii. Państwa te po porażce Napo­
leona w Rosji, poparły oderwanie s e 
Norwegii od Danii, sprzymierzeńca 
Francji, i przejśc e jej pod berło szwe­
dzkie. Zbrojna demonstracja wojsk 
szwedzkich pod wodna ks. marszałka 

j Bernadotte skłoniła Danię do zawarć a 
pokoju w Kielu (1814). na mocy które­
go Norwegja złaczyla się unia perso- 
■iiala ze Szwecja.

W  r. 1818 ks. Bernadotte koronował 
się na króla Szwecji i Norwegii jako 
Karol XIV. Po nim. w r. 1844, objął 
władzę królewska jego syn Oskar L 
Od r. 1859 do r. 187? panował Karol ; 
XV. syn Oskara I. Karol XV umarł, nic 
iPOKostawiwszy następców mesk eh i j 
korona szwedzko-norweska przeszła 
na brata Karola, Oskr>rą U. Na skutek 1

nieporozumienia na tle konstytucyjnem 
nastan ło rozwiązanie unji pomiędzy 
pum ędzy Szwecją a Nor w eg ją i 0 -  
skar II /.rzekł się korony norweskiej w 
dmu co października 1905 r. W dwa 
lata potem umari, zaś na tronie szwedz 
kim zus:adł syn jego. Gustaw V, o- 
bceny król Szwecji.

Król Gustaw V'. mino s edeny ego wie 
ku. uprawia z zamiłowaniem sporty, 
zwłaszcza temiis. w którym jest jed­
nym lepszych graczy świata. Na kor­
tach tenńisowych występuje jako „Mr. 
G.“ Dla zalet swych i prostoty w obej­
ściu łubiany jest w kraju i ceniony na­
wet przez przeciwników.

M. D.

Plaże Druskienickie.
Zwolennicy plażowania mogą używać 

lyeli przyjemności w Druskienikach pod- 
ilostatkiem. po-Padaja, bowiem do rozporzą- 
d/enin nrzepiękną i wyjątkowo czysta pia 
żę na wyspie, do którei przejść można itio 
Stein, lali też dowozi amatorów wody,
stolica i piasku zwinna motorówcczka
.Śmigły". Widok niczcm na Helu... Barwne 
i piękne kostiumy pań, rozpięte parasole, 
no i .oczywiście plażowy flirt. A dobroczya 
iic sfońec ogrzewa i wyciąga wszelkie
nerwobóle, choróbska ludzkie, tn też plaża
Priirkienicka od wczesnego rana. .póki. 
słońce nie utopi sic w rozczerw icnionyclt 
fai.aeh Nicmin. rozbrzmiewa gwarem, 
śmiechem i zadowoleniem

Niedziela na letn sku.

— Najbliższe posiedzenie Rady miej­
skiej w sobotę. Najbiższc posi’ dzeme 
Rady miejskiej odbędzie się w sobotę. 
17 b. ni.

— Rozwiązanie stowarzyszenia „So 
kił" w Ożydowic. Wojewoda tarnopol
ski zarządził razu- ązauic stowarzyszę 
ni a pożarniczo-giuinaslycziicgo „So­
ki" 1 w Oży dowie na terenie powiatu 
zLnaowsk ego.

— Wydalenie .30 cudzoziemców z 
?rran!c Polski. Ostatnio władze admini­
stracyjne na fcrenie Państwa. podczas 
kontroli cudzoziemców i ich prawa po 
bytu na teren e Polski, zarządziły wy 
dnienie z granic Państwa 30 eudzo- 
z euicńw. Agencja Wschód dowiadoje 
s ę  żc z terenu województwa stanisła­
wowskiego wydalono 8 cudzoziemców 
obywateli rumuńskich i czechosłowac­
kich. z tennu  województwa lwowskie 
go wydalonych zostało o.statn o 8 cu­
dzoziemców do Rosji. Czechosłowacji. 
Rumunii i Niemiec.

— Nadzwyczajny pociąg do Jarcm- 
cza odwołany. Dyrekcja Okręgowa 
Kolei Państwowych we Lwowie, za­
wiadamia nabywców biletów do oocia 
gu popularnego do Jarcmcza. że z po­
wodu niez.giófżenią sic dostatecznej ilo 
ści uczestników, specjalny pocąg do 
Ja-rcmcza ire będzie uruchomiony.

U czcsoićy wycieczki odiado ze 
Lwowa w nocy z 14—15 b. m. w za­
rezerwowanych wagonu cii. pociagifin 
pospiesznym o godz. 0*5.5. wrócą zaś 
do Lwowa w noce z 16— 17 b ni. ” 
gedz. 23*20.

Nledz:ela na letnisku mn już swoją 
ustalenia sławę. Jest t - dzień gości. 
Zasuszeni w gorących i dusznych ma­
rach urasta zjeżdżają ..moze/.m .liy" 
do swoich krewnych, znaj-•mych. by 
przymómire.f raz rn lydz.łtń ódiitehlrie 
świeżem powietrzem. Przyjeżdżają 
już z samego rama, bo szkoda każdej 
chwML ; pan domu. który przyjechał 
w przeddzień, nie może sic nawo! 
w yspać, trzeba b w iem  i mieszku me 
jako tako do porządku doprowadzić, i 
na sta cię po gości gonić, i honory do­
mu r  Irć. W kuchni już od świtu ruch: 
trzeba piec rozpalić, a ta ..cholera” 
juk się czasem zatnie, to am rusz, trze 
ba gotować, smażyć, prażyć najroz­
maitsze rzeczy dla ..midycli” gf-śc’. 
Służąca : pani domu rozpływają ’ sje 
dosłownie w spiekocie upału i żarze 
kuchu’. Goście pytają natarczyw ie o 
panui. a pani nic może się ruszyć z 
kuclim, bo sMiżąca wciąż wybiegu czy 
to po kawałek suchego drzewa, czy
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to gościom coś poda:e. u p:cca trzeba 
pilnować, bo jest kapryśny.

..Każdy jest k walem swego losu"
— mówi przysłowie. Zamkist sobie za 

[ Iruwać pobyt na wsi pilnowaniem pie­
ca ; dobrow/olnem skazywaniem Robie 
na prażenie się w piekle kucluń za

I ż.ycia. czyż nic łatwiej i nic rozsądnie; 
| było przed wyjazdem na lotnisko za­

opatrzyć się w doskonałą kuchenkę 
spirytusowa ..Fmc.s". Bez żadnych 
kaprysów, bez dymu i swędu, bez 
męczącego gorąca normalnego pieca
— rozporządza się kuchnią,, mą której 
można absolutnie wszystko przyrzą­
dzić. Optowanie na takiei kuchence 
jest poppo&tu zabawką: pani domu 
może sobie spokoiirc siedzieć z gość­
mi, cwcntuolmc tylko od. czasu dn 
czasu doglądać, a służącą może cho­
dzić kolo swojej kuchenki w śnieżno­
białym fartuszku i z. czystemi rękoma. 
Tu niema żadnego oczekiwania na do­
bry ,!ciVg“ . na większy lub mniejszy 
og ’eń: zapomocą odpowiednich regu­
ła toirów reguluje sie płomień kuchenki 
i można bezpiecznie nawet wyjść 
przed dom. a . Fmcs“ nie zrobi żad­
nych przykrych niespodzianek.

Kt,o nie chce sobie umyślnie ul,rud­
nia ć pobytu na lotnisku, musi wz.iąc 
ze s-b ą - kuchenkę spirytusowa 
..Fmes“. —— o-----

Dzień dobroci dia zwierząt

Jła  nota na świadectwie — 
przyczyna śm erci.

Wczoraj donieśliśmy o tragicznej 
śnyercf ucznia gimnazjum cwaugielc- 
kię*o Wilhelma Bambergcra, który rzu 
cił sie pod jiociąg. W ciągu dnia wczo 
ralszego wyjaśniła się przyczyna jego 
wstrząsającej śmierci. Była aai zła 
nota. którą Bamberger otrzym ał w 
świadectwie.

Donoszą z W arszaw y: W dniu U
b. m. odbył się organizowany przaz 
Polska Ligę Przyjaciół Zwierząt 5-ty 
z rzedli ..Dzień Dobroci dla Zwierząt", 
maiaey na celu przypomnienie nasze­
mu społeczeństwu o obowiązkach czło 
wieka względem jego czworonożnych 
sług i żywiciel. POuihiio słot.\ sformo­
wał sie o łl-te j rano efektowny po­
chód. w którym wzięły udział liczne 
związki i instytucje, a więc m łodzeż 
szko-lna z plakatami propagandowemu 
hufiec harcerzy z fanfarą. I Pułk Szwo 
leżerów, 21-szy Pułk Strzelców Ka­
niowskich 30 i 36 Płk. Piechoty z psa­
mi meldunkowemu dzieci /. Instytutu 
Ociemniałych. Ogród Zoologiczny 
który w ysłał Piękno okazy zwierza! ’ -

gzotycznych — wreszcie liczne firmy, 
pragnące sic poszczycić swem dobrem 
Cbchodzeuiem sic z końmi.

Szereg miłośników zwierząt ze swe- 
mi czworoiiożnemi i skrzydlatemi przy 
.iaciółmi dodawał barwności pochodo­
wi. Nie brakło nawet naszej żywiciel­
ki — krowy., na jednym zaś z wozów 
s edział wspaniały okaz barana.

Ligę reprezentował Zarząd i sztah 
Inspektorów w niebieskich czapkach, i 

Publiczność na całej trasie pochodu 
darzyła uczestników pochodu wyjątko 
wą życzliwością. Dziesiątki tysięcy roz 
dawanych ulotek i materiałów propa­
gandowych spełniły niezawodnie swe 
zadanie.

 o-----

Z sa li koncertowej

Koncert H. Gruenfeidów ny 
i B. Straucherd,

Koncert młodocianych uczniów Szko 
ły im. Paderewskiego pokazał nam 
dwTa nieprzeciętnie się zapowiadające 
talenty muzyczne. Mała Gruenfeldó- 
wna. uczenica dr. H. Giiciisberga. in­
teresuje Przedewszystkiem ogromna 
muzykalnością, która pozwoliła jej for­
tepianowy part Beethoyena Sonaty 
F-dur na skrzypce i fortepian wykonać 
sprawnie, pewnie i zupełnie na pozio­
mie pod Względem interpretacji. W u- 
tworach solowych wykazała solidną, 
precyzyjna techniko, doskonałe poczu­
cie rytmu i nawet stylistycznych walo­
rów. granych przez siebie kompozyto­
rów klasycznych. Jeżeli jej rozwój pój 
dzie nadal w tym kierunku. mwiada 
Gę jako Lndywidusfciość bardzo pow aż­
na i skupona. jedna z tych. które estru 
dy koncertowe.! nic używają dla celów 
popisów wirtuozowskich.

1 alenteni niezaprzeczonym jest też 
uczeń dyr Zwierzchowskiego B. Strau 
cher. Predyspozycje iego zwraca ja sie 
w obecnei chwili w p:er\vszvm rzędzie 
w kierunku •technicznym i tu dokony­
wa już czasami rzeczy naprawdę świe­
tnych na swój wiek. W przyszłości 
praca iego powinna pójść w kierunku 
zdobyć a walorów pięknego tonu i sku 
Pienia sie na ozynnikadi interpretacji. 
Akompaniował artystycznie dr. H- 
Guensbcrg.

W i e c z ó r  B r a h m s a
iu Polstiem  Tour. Pluzycznem .
Go za szkoda, żc rocznica Brahmsa 

— jak do tej oliwili — przyn osła nam 
dopiero pierwszy wieczór złożony z 
jego utworów. Czyż nie dałoby sie po­
wrócić oześciu do tego kompozytora, 
jednego z najżywotniejszych i najbar­
dziej bliskich dla dzisiejszego sposobu 
odczuwania i rozumienia muzyki? G* 
za bogactwo inwencji, eo za rozkoszny 
..muzykancki" odruch w Kwartecie for 
terjanowym. odegranym artystycznie 
przez pp. Lówensohna, Gcrhardta. Fi­
liera i Krzemieńskiego.' Na pierwszem 
miejscu wwmienić tu należy p. Lówen- 
sohna z jego Pierwszorzędnemi kwali­
fikacjami n'an,isty i kameralisty, z iego 
czystością pracy i powściągliwością 
wszelkich grubszych efektów. Zainfere 
sowało również wykonanie Sonaty 
wiolonczelowej przez pp. Lówensohna 
i hbera. zaś p. Mściwojcwska. uczctii- 
ca prof. Kozłowskiei wykonała z du- 
żem zrozumieniem, inteligencją i mu­
zykalnością szereg pieśni Brahmsa.

Dr. St. Lobaczewska.

Lis t z  P rze m yśla .
Instytut Muzyczny im. Chopina urządził 

popis uczenie i uczniów klas fortepiano­
wych i skrzypcowej, który był zaszczyt­
nym dowodem sumiennej pracy i rzetelne­
go przygotowania klas pań Zofii Skow ron, 
kówne.i. Zrtiji Mareschównej, prof. Wan­
dy Cyrbcsowe.i, proi. Zofji Mart.ynowiczo- 
wej i prof. Leonida Chylaka. Audycja kon­
certowa wspomnianego instytutu ucz. z 
klasy fortepianu Dr. Seweryna Barbaga 
śpiewu solow ego prof. Z.ofji brankowskiej 
i skrzj-pcowej prof. Chylaka stała na bar­
dzo wysokim poziomie artystycznym, 
świadcząc bardzo clilubiiic o działalności 
tci placówki kultury muzycznej w naszeni 
mieście — Czysty dochód obu imprez 
zasilił kasę „Białego Krzyża" w Prze­
myślu

• •  *

Towarzystwo Muzyczne prz\gotow uje 
koncert spacerowy — dancing na rzec/, 
funduszu dla niesienia pomocy bezrobot­
nym. To też najszersze sfery publiczności 
poprą niewątpliwie to szlachetne przedsię. 
wzięcie.

•  *  *

Kierownictwo gimnazjum żeńskiego 85, 
Benedyktynek obejmie ks. prof. Biernat,
kierownik semin. naucz, żeńskiego, który 
przcdewszystkicm zabierze sic dn przepro­
wadzenia pewnycli koniecznych reform i 
reorganizacji tego Zakładu, cieszącego się 
dobrą opimją.

• • *

P. Feliks O cetk iew icz. st. sekretarz są­
dowy, t.. dyrektor kancelarii Prokuratury 
5nd.ii O kręgow ego, został hanńanowęm:
Ł F m  komornikiem tut 8adu Grodzkiego.
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W  P u szczy Augustow skiej. W Kummersdorf trenują psy
do w o jn y.

Niemcy pierwsi z w ia l i  uwagę pod-

Puszcza Augustowska czasów obec­
nych jest tylko cząstką tych olbrzy­
mich borów, które filfeedyl wjTJełnia- 
jac  dorzecize Hańczy i Biebrzy, sięga­
ły  do górnej Narwii i dalej przez Bug 
w schodź.iy w dolinę rzeki Wieprza. Wi 
ten sposób Puszcza Augustowska łą­
czy ła sie dawniej przez Puszcze Kny­
szyńską z  Puszcza Białowieska, oraz 
na  południu z Puszcza Zieloną i 
B a ła  czyli Kurpiowska, aż hen pod 
W yszków j Pułtusk ku W arszawie. 
•Dzisiejsza Puszcza Augusto wska ogra­
nicza się tylko dorzeczem Pieprzy i 
Hańczy, zajmując zwarty kompleks le­
śna- o powierzdmL 116.585 ha i stanowi 
wschodnia część pojezierza Mazurskie 
eo.
* Najliczniejsze są w Fuszczy bory so 
snowe. tworzące parę odmiennych ty ­
pów i odicieni. W  miarę zwiększania 
sic w  glebie ilości gliny i marglu. wy- 
istęoujc obfic ej świerk jako domieszka, 
a naw et w formie czystych drzewosta 
now  świerkowych. Na wilgotnych sie­
dliskach mamy olszyny, z więksizą lub 
mniejszą domieszka innych drzew li­
ściastych. jak jesionu, dębu. grabu i o- 
siki, tworzące t. zw. typy gotndowe 1 
olsow e. W  podszyciu nieraz bardzo 
bujnie i licznie występuje jarzębina, Si 
łowiec i inne krzewy.

Ze św iata zwierzęcego łownego za­
mieszkują Pusizcze na stałe -wilk, dzik, 
sarna, lis i zajac. często, jako gość. po­
jawia się tu łoś ,i jeleń. Z ptactw a ]>:er- 
wsze miejsce zajmuje głuszec, dalej 
cietrzew, jarząbek, słonka i liczna rze­
sza ptactwa wodnego. Z gatunków, 
mmei znanych na innych ziemiach pol­
skich podkreślić należy stały przylot i 
gmezużenie sie czarnych bocianów.

Puszcze przecina na długości ok. 120 
km. kanał Augustowski. Znakomicie ze 
■projektowany kanał Augustowski, zo­
stał wykonany w latach 1830—1848 
nrzez Inżynierów wojskowych Króle­
stw a Polskiego. Punktem wyjścia dla 
■projektu budowy, kanału było jezioro 
Serwy, położone w środku Puszczy. 
'Jezioro to  leży na najwyższym  pozio­
m ie naturalnego wodoirozdiziału Niemna 
i  Wisły. wobec czego decyduje ono o 
stanie wody w  całym kanale i przy 
pomocy odpowiednich srłuz jedno-, 
dwu- i trzykomorowyoh umożliwiony 
jest sp ław  kanałem, bądź w  kierunku 
W,isły dl 'Gdańska, badz na Niemen i 
Kłajpedę.

Jako całość Puszcza Augustowska 
jest wielkim i wspaniale Pięknem zbio­
rowiskiem roślintfem. Posiada ona 
sw oisty charakter i pomimo, że ma-iąc 
mniej żyzną glebę w  porównanim np- 
do Puszczy Białowieskiej, a przez to 
będąc więcej od nfef uboga florystycz- 
nie. jednak pod względem piękna w ca­
le jeó nie ustępuję. Puszcza Augustow­
ska posiadła bowiem oprócz przepysz­
nych drzewostanów, bogactwo wód 
w postaci mnóstwa jezior i to  stw arza 
specjalny jei urok i tajemniczy czar.

Należy jednak iparńertać. że Puszcza 
Augustowska jest nietylko piętaym  
pomnikiem przyrody, ale także jest

L w ó w  stara się o pożyczką 
ur sumie 1 miliona złotych 

Ina inwestycje.
Poszczególne działy gospodarcze 

miejskie pogadają plan przeprowadze­
nia iesizcze w tym rok'- koniec mych 
inwestycją Agencja „Wschód ‘ dowia­
duje się, że Zarząd miasta na przepro 
waozen-e tego planu i zatrudnienie 
bezirob itnyeh stara się o uzyskanie po 
życzhi w  wysokości 1 miljona złotych. 
Pieniądze maja być uzyska ie z fu n ­
duszu Pracy, oprocentowane na 2 prc., 
płatne w  ciągu 10 lat. Lwów zamierza 
przeprowadzić szereg pilnych mwe- 
stycyj w zakresie naprawy i rozbudo­
w y dróg, innych robót ulicznych, iram 
wajow ych i t. p. Z S td u sz u  tego ma 
być również urządzone kąpielisko na 
wi&kszą skałę na terenie Żelaznej 
W atob

ona wielkim obiektem gospodarczym. 
W  Puszczy uwięziony jest olbrzymi 
kapitał, który w postaci przyrostu 
drzewnego daje wieczystą rentę. W  ży  
ciu wewnętrzniem drzewostanów, Pu-, 
szczy toczy się ciągle zacięta walka o 
■byt i w  procesie wzrostu i dojrzewa­
nia drzewostanów wiele osobników 
słabszych ginie śmiercią naturalna. Le­
śnik zatem jako gospodarz lasu ma 
przed sobą zadanie i obowiązek nie- 
tyłko miłować i chronić puszczę jako 
wspaniały twór pnzyrody, ale także re 
gulować i właściwie użytkować te 0- 
sobniki drzewne, które przyroda w bio­
logii lasu tał, lOzrzutnic przeznacza na 
zagładę. Z.

Najw iększe miasta na świecie
Do r. 1914 istiftialo na kuli ziemskiej 

15 miast, posiadających każde prze­
szło l mjljom mieszkańców. Obecnie 
takich miast mamy już 29; w Euro­
pie 12. w  Ameryce 7, w Azji 7 i w A- 
iryce l.i Ludność Stambułu, liczącą do 
wojny 1,200.000 mieszkańców, spadła 
obecnie do 600.000. Zmniejszyła się 
również il-ość mieszkańców Wiednia, 
Tokio, Kantonu i Chankou. Natomiast 
przyrost ludności w Moskwie sięga 
ponad 1 milion. W edług ostatnich da­
nych statystycznych pierwsze miejsce 
według ilości mieszkańców zajmuje 
Nowy Jork (9 miljonów). dalej idzie 
Londyn (8 mii. 260 tys.). Paryż (około 
5 milj.). Berlin (4 nr®. 340 tys.). Chica 
go (3 mili. 380 tys.), Moskwa (3 mili.). 
Szanghaj (2 mili. 700 tys.). Leningrad 
(2 milj. 400 tys.). Osaka (2 mHj. 4^0 
tys.), Buenos Aires (2 mili. 150 tys.), 
Tokio (2 milj. 130 -tys.). Filadelfia (ok. 
2 milj.X Wiedeń (1 milj. 840 tys.), De­
troit (l mili. 570 tys.). R o de Janeiro 
(1 milj. 470 tys.).

Siódmy dzień rozprawy, nie przy­
niósł żadnych specjalnie interesujących 
momentów. W ypełniły go zeznania 
bezpośrednich i częściowych świad­
ków napadu. I ta l zostali przesłuchani 

w, charaktenzie świadków: D. Czer- 
mak. assesor skarb, z Gródka Jagieł., 
M. Dobdecki, urz. skarb. W. Cyhil, stud. 
W . S. H, Z.. E. Kohmam, M, Ditmasó- 
wna. M. Kiecko. A. kosowski j Jan 
Dziura.

Pr> pięciem'netowej przerwie, prze- 
wzidniczacy odczytuje zeznania szere­
gu św iadików. którzy na rozprawę zja­
wić się nie .mogli. Następnie zeznaje 
świadek Katarzyna Konofacka z  Gród 
ka Jagiell. Konofacka słyszała w cza­
sie napadu strzały, ale niiie w ie skąd, 
ponieważ zaraz ucichło, Żadnego z o- 
skarźonych nie poznaje.

W  dalszym ciągu rozpraw y świadek

Staraniem Koł? Rodzicielskiegn gimna­
zjum IV. im. J. Długosza w e Lwowie od­
był snę 10 czerwca b. r. w  auli Zakładu 
1 mnoert na dochód kolon' wakacyjnych. 
Program bardzo starannie obmyślany i u- 
rozmadooiny. zapowiedź występu sił arty­
stycznych znanych w e Lwowie zgroma­
dziły dość pokaźną ilość słuchaczy z  po­
śród rodziców, grona nauczycielskiego i 
młodzieży, jakkolwiek pora obecnych im­
prez sportowych, w płynęła na obniżenie 
irekwencji w  porównaniu z poip-zrdiniemi 
koncertami w  tym zakładzie urzadzanemi 
Na oregram złoży ły  się najpierw produ­
kcje zgranej doskonak orkiestry symfonlcz 
nej „Gwiazdy" pod batutą Drof. Abratow- 
skiego ze współudziałem p. W. Mattau- 
“chówny (fortepian-. Potem zachwycał*  
wszystkich swym  pięknym głosem i miła 
posiac-a d. Stanisława Bedlew ieżow a, któ­
r o  J H n w tu e  aśconwasuoww jwof. Maeas.

cza-' wojny światowej na usługi, jakie 
pies może oddać w wojsku, szczegól­
nie o ile chodzi o służbę łączności, lież 
to razy  w czasie działań wojennych, 
zwłaszcza podczas walki pozycyjnej na 
froncie francusko-niemieckm. po mor­
derczym Oigniu artyleryjskim, gdy 
wszelkie środki łączności, jak telefon 
itp. były zniszczone, wiadomości i .roz 
kazy przesyłano za pośrednictwem 
psów. Nieocenione również usługi od­
dają psy w służbie s a nil ar nej. Mając po 
wyższe dane na względzie. Niemcy 
stworzyli wspaniale zorganizowana 
wojskową szkołę tresury psów, znajou 
iaca się w Kummersdorfie w pobliżu 
Berlina.

Szkoła ta zakrojona na bardzo szaro 
ka skalę,, jest jedyną w swoim rodzaju. 
Posiada ona dw a oddziały: pierwszy 
t. zw. przygotowaw czy. w  którym w y 
chowańków ćwiczą w wytrzymałość'. 
Składają się nań: długi biegi, zwłasz­
cza w ciemności, wspinanie s.ię na gó­
ry. przebywanie wpław rzek. pokony­
wanie przeszkód itp. Drugi obeimu.ie 
tresurę specjalna, zależnie od tego. do 
jakiej kategorii dany pies został zali­
czony.

Podozes wojny, a nawet po wojnie, 
stosowano dwie metody: tresury; arbo 
pies po odnalezieniu ,rannego przyno­
sił 'przodownikowi swemu przedmiot, 
należący do rannego, albo też. pozosta 
iac przy mm. głośnem ujadaniem, a na­
wet wyciem przywoływał pomoc O- 
ba sposoby okazały się wadliwemu W 
pierwszym bowiem wypadku przez 
szamotanie się z rannym psy niejedno­
krotnie przyczyniały silę do pogorsze­
nia stanu zdrowia, w drugim zaś zw ra 
ca no uwagę nieprzyjaciela. To też oba

Izydor Lmden. kupiec z Gródka Ja- 
gialr.. zeznaje że w dniu napadu lud­
ność miejscowa była pod wrażeniem 
ekscesów ntyżydowsk-di. przyczem 
W paru lokalach żydowskich wybito 
szyb j. Świadek ;po strzelaniu nic nie 
widział. ani słyszał, ponieważ było 
ciemno l mgło.

Świadek Michał Martyn, rolnik z 
Grńdka JagieH., również nie wiiiele spo 
strzegł. S łyszał jedynie strzały  i wi­
dział sylwetki napastników.

Św. Katarzyna Opalińska, rolni czka 
z Gródka .Jagiell. nie chce składać przy 
fięgi. prosząc, żeby ia od tego izwolnio 
no. bo ona i tak  będzie mówić praw­
dę. Za zgodą stron zeznaje bez przy­
sięgi. W idziała uciekających napast­
ników, ale żadnego z nich wśród oskar 
żonych nie poznaje.

Sw. Jan Grabiński, aplikant adwo-

I Następnie Lwowski Kwartet Sehramlowy, , 
w  skład którego wchodzą pp. T. Osada 
CL skrzypce), Jankowski (II. skrzypce), 1 yn 
diuk (accordeon) i Kurtycz (kontrgitara), 
odegrali ładnie, kilka utworów. W,k o p c u  

I Lwowski Chór M&d. Wet. pod batutą p. L. 
M ak ow sk ie*  odśpiewał pięknie 7 t>ieśni. 
Starainme wykonania piogramu, stojące na 
wysokim poziomie artystycznym , nagra­
dzali słuchacze hucznemi oklaskami, które 
pyły  zarazem serdeczna podzięka dla w y­
konawców za bezinteresowne poświęcenie 
czasu i trudów na piękny cel Zarówno 
wykonawców  iak i organizatorów tej po­
żytecznej i miłej impryzy spotka gorąca 
w dzięczność ze strony ty d l uczniów, któ­
rzy d-ziięki temu będę korzystać z  'wyjazdu 
na kolonie wakacyjne dla nabrania sił do 
dalszej pracy, z  nowym  rokiem szkolnym.

 o- —

te systemy zostały wyrugc wanc, a  o» 
becnie szkoła w, Kummersdorfie stosu­
je nowy sposób. Pies otrzymuje obro­
że. do której przymocowuje się kilka' 
dość długich rz,ndennych pasów, nia 
przesz,kadzającycli mu jednak w ru­
chach. W; wypadku odnalcz'enia ra r -  
uego, Pies oderwawszy jeden z owych 
rzemieni, przynosi go na posterunek. 
Jest to zna.k. że s.anitarjus2 bezzwłocz­
nie udać sie ma za psem, który nu* 
wskaże miejsce pobytu rannego.

Bardziej dowcipny i szczególnie za­
sługujący na uwagę jest sposób tresu­
ry psa łączników ego. Największa trud 
ność polega na tern. aby pokazać psu, 
w jaki sposób i dokąd ma zanieść da­
ne mu z,lecenie. Zagadnienie to zostało 
rozwiązano przy pom oc' nówowyna- 
lcizionego automatu. Aparat te r  jest, 
zbudowany w  formie makńkiegc czoł­
gu. k tóry  pokonywać może cały sze­
reg przeszkód w terenie, jak: rowy. 
pagórki etc. W ewnątrz znajduje 
i na* z yn cr ja, zezwalająca na kierowa­
n y  czołgiem z dość znacznej odległo­
ści przy pomocy prądu elektrycznego, 
przechodzącego ,po drutach izolowa­
nych. które odwijaia sie ze szpulki w  

1 miarę oddalania się czołgu W  przed­
niej części cizołgu ukryty jest niewiel­
ki reze rwoar z płynem, który sącząc 
się bezustannie pozostawia silnie wo­
niejące ślady, po których pies nieomyl- 
ni-e podąża do wyznaczonego celu.

Pomimo najnowocześniejszych i naj- 
pomyslowszych sposobów, jakiem! po­
sługiwali się k erownicy szkoły w-, 
Kummersdorfie. nie udało się im prze­
prowadzić jednegu z najbardziej może 
koniecznych eksperymentów, mianow' 
oie zmusić psa do noszenia maski prze« 
ciwgazowej. AL K.

kaeki z Gródka JagieH. W czasie na­
padu znajdował sie w budynku poczty. 
Kiedy schodził ze schodków, oddano 
do niego z grupy juipastników strzał, 
który go trafił w nogę. Nie poznaje ni­
kogo z oskarżonych.

Następuje pnzerwa. Po  przerwie ze- 
anaja Józefa Radewicz z  Gródka Ja- 
gtelł. Widziała idących od stacii Kaimie 
niobród osobników w liczbie siedmiu 
Żadnego z nich nic poznje wśród odka­
żonych.

Świadek Józef Matliensen. urzędnik 
sądowy z Gródka Jagiell. P rzebyw ał 
w kancelarii w budynku sadowym, 
kiedy posłyszał strzały. Kiedy zbiegł 
na dół. jeden z grupy 4-^h osobników, 
stojących w westibulu krzyknął stój: 
i oddał do niego trzy  strzały. Strzela­
jący miał na czoło nasunięte maskę. 
Nie poznaje go w żadnym z oskarżo­
nych.

Po  zeznaniach Mathensena zadaje 
przewodniczący szereg pytar osk. 
Kossakowi, oytań tyczących jego w y­
jazdów do Stryja, Przemyśla, Mizunia. 
Truskawca. Doliny i Skolego. Pyta 
również Kossaka prokurator.

Następnie prokurator staw ia wnio­
sek. ażeby przesłucnać u* charakterze 
śudadków v y w . P. P. w DrohoVrozu 
J. Lissa oraz szeregu innych, którzy-• 
by stwierdzali częste rozjazdy Kossa­
ka po kraju a raw et zagranicy i jego 
kontakt z  irtnymii działaczami U. O. N.

Zkofó cśviadczaja się co do wnio­
sku oskarżenia obrońcy. Poczem wipły 
wa do Trybnoału szereg wniosków 
obrony, żadaracych przesłuchania no­
wych świadków.

W tern miejscu roupraiwa zosferje 
przerwana i odroczona <Jo dzisiaj rano.

0 napad na pocztę w Gródku Jagiellońskim.
Proces przeciw  dalszym  sprawcom  napadu.

(SIÓDMY DZIEŃ ROZPRAWY).

Koncert w iosenny.
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SZKOŁA I  W Y C H O W A N I E

Sprostowanie typologii nauczyciela polskiego.
W prowadzona przez Sprangera i 

Dcermga typologia nauczyciela, oparta 
— jak wiadomo — na stosunkach nie­
mieckich a specjalnie pruskich, nie mo 
że rościć sobie pretensji dc tytułu ogól 
nego prawa typologicznego zw łasz­
cza że w żadnym dziale nauki niema 
takiej bezplanowości, jak właśnie w 
charakteToilogji. „Najrozmaitsze gałę- 
łęzie wiedzy — pisze Utitz — konały 
na teranie charaktcrologji sztomie, 
gdzie im było potrzeba. Wiercono 3-hi 
ry  we wszystkich kierunkach, był2 to 
praca wielostrcinna, a jednak prawie 
zawsze jednostronna. Między sztol­
niami niema żadnego połączenia, 
biegną oaie na) krzyż, wpoprzek. nad 
i pod sobą. Jestto raczej dzika gospo­
darka, a  nie planowa budowa11. W o­
bec tak druzgocącej kfytyki — uczone 
go, należącego do plejady najwybit­
niejszych charaklerciogów niemie­
ckich, doermgowski podział typów na­
uczycielskich uważać raczej należy za 
jedną z tych sztolni, mż za punkt 
wyjścia do obseirwacyj typologicznych 
na naszym terenie. Gdyby zresztą się 
ktoś uparł i chc ał koniecznie wśród 
naszego nauczycielstwa z.naleść choć­
by po jednym egzemplarzu dla uoern- 
gowskoh typów ‘religijny, estetycz­
ny, społeczny, teoretyczny, ekonomicz 
łiy. polityczny), znalazłby się w uie- 
iada kłopocie.

Różnice! „rasowe" miedzy Polakiem 
:t Niemcem nie dadza się wytłumaczyć 
■jedynie wzg'edami natury politycznej, 
tkwią one znacznie głębiej, bo w .sa­
mej strukturze psychicznej typów sło­
wiańskiego i germańskiego. „Prusy sa 
me przez się — pisze J. K. Kochanow­
ski w  dz.eie pt.: „Polska w  świetle 
psychiki własnej i obcej" — były za­
wsze ,i są wykładn kiem, jeśli nie oko 
nomicznym.... to niewątpliwie psycho­
logicznym materializmu świata, jako 
najbardzoj może w  dziejach stylowego 
hymnu masy. Materiał zrn typu dzie­
jowego P-us jest... doskonały, tj. oczy­
szczony chcmiczn.e z wszelkich pier­
wiastków moralnych. Miejsce ich zaj­
muje zabijająca człowieczeńst wo dusza 
mechaniczna masy — organizacja", 
lak trafnie określi! Kochanowski psy­

chikę niemczyzny świadczą o tern je­
go uwagi, pisane dwa lala przedtem w 
maju 1918: „Mniemam, że ewentualna 
rewolucja pruska będzie bezkrwawą, 
lub prawie bezkrw aw ą że oni sobie 
sami wszystko, co i jak ma być w ich 
ustroju własnym, na zimno oblicza z 
góry, nie tracąc sił na „zbędne" wybu
c.hy uczuciowe". „Oby choć w  tym 
momencie — pisze dalej we wspom­
nianej wyżej pracy — fcdłmął w  me 
duch, oby pomost między nim a niemi 
rzuciła wówczas Polska, z natury swe] 
i jakby przeznaczona na to, by inięk- 
czyć w  toku dziejów twarde typy 
sw ych sąsadów ". „W szak cyp polski 
psychcdz,lejowy — pisze (stron 359) 
— to jakby wcielenie h storj”Czne dwo 
istości: ducha, który panuje, i ciała, 
które mu jest podane: pruski zaś, to
wyraźna jedyność ca ła . dyktu acego 
w zuchwalstwie swojem praw  ducho­
wi i Bogu...i-1 „Wojna jest żywiołem 
barbarzyńców, a zmorą ludów cywil -  
zowanych, Polacy stworzyli /  niej 
uskrzydlającą epope e. Niemcy — po­
nurą machinę, móairftacą świat".

Wpychan e polskich typów
■■auczycielskich w ni.mieckle szuiiad- j 
1:1 i propagowyan-e tego podziału na na- ; 
szym terenie — jest metodą zupełnie | 
fa'szywa, bo nie opartą na polskiej j 
rzeczywistość . ani reż na żadnym sta 
tystyczmym materiale. Niemcy przy- j 
•u1 mniej próbowały zagadnienie osobo 
woJfci nauczycieM rozwiązać na pod- | 
stawie ankiety, (por. próby M. Keil- 
hackera ogłoszone w pracy pt.: ,jDre 
1'rage der Lehrerpersoeolichkeit voin 
Schueler aus gesehen" — Bayer, Bil- 
tiungswesep 1930 str. 338—352), — u 
nas żadne i na ten temat ankiety nie by  
to. Zresztą niem.ecki podział, choćby 
nawset byt do łay . jest nk,

potrzebny, gdyż nie prowadizi do żad­
nego celu pedagogicznego, nie daje 
przełożonym żadnej pozytywnej 
wskazówki praktycznej. Cóżby nam z 
tego przyszło, gdybyśm y mogli naw et 
tia podstawie ankiety ustalić w pro­
centach, ile mamy typów religijnych, 
estetycznych, społecznych itd.

Polska szkoła i polska rzeczywi­
stość domaga się całkiem jrtnego po­
działu w  typologii nauczyciela. Obser­
wacja życia codziennego poucza nas, 
że w czkole spotykamy się z dwoja­
kim typem: typem nauczycieia-ideałisty 
i nauczydela-utylitarysty. p :eTW:zy ko 
cha młodzież, jest szkole oddany całą 
duszą, stara  s'e dać, cc< ma najlepsze­
go w sobie, pracuje naukowo, bierze 
udział gorliwy w każdej pracy kultu­
ralno-oświatowej, wzamian za to 
żąda nic od społeczeństwa, czy wła­
dzy. zadawala saę tylko satysfakcją, ja 
Icą mu daje jego praca zawodowa 1 
obywatelska, oraz poczucie dobrze 
Spełnianego obowiązku wobec Pań­
stwa. Ten typ podtrzymuje na sw o ch  
bark a W  nietylko horoT polskiej szko­
ły. ale także i cała pracę ku lturalno

Matura tegoroczna stała się proble­
mem *ak popularnym, że niektóre 
dzienniki poświęciły temu zagadnieniu 
aż artykuły  wsTypiie.Zaczęko sie o ma 
turze mówić i pisać jah niegdyś o okrop 
nO'ściach wo-iny światciwej. Artykuł 
prof. Szumana przeszedł zwycięskim 
pochodem .przez całą prasę Polski. 
Zdunions czyiceYicy z  przerażeniem do 
wiedzieli s ;ę, że puls abiturienta w  
chwili egzaminu uderza 180 razy na 
minut ę. — Gzy tylko przy maturze 
puls tak szybko bije? Czy człowiek, 
spodziewający się głównej wygranej 
n a  loterii państwowej, ma puls rrniej- 
iszy, gdy otwiera listę wygranych?' 
— C zy kupiec, k tóry  nrzed zamknię­
ciem sklepu dostali kfjjewte i o b a  go 
na tow ar naciągnąć, by zarobić na ko-

Związek Nauczycielstwa Polskiego 
■erganizuje od kilku lał ogólnopolskie 
kongresy pedagogiczne, poświęcone 
zagadmefliiom, związanym z  naucza­
niem i wychowaniem dziecka.

W  roku bieżącym, w czasie od 17 
do 21 czerwca. Związek Nauczyciel­
stw a Polskiego organizuje IH-ci Kon- 
g:e.s Pedagogiczny we Lwowie, któ­
ry  zfcolei rdefliptywać ma polska rze­
czywistość szkolną, wyjątkowo cięż­
ką a rówm. wcześnie wyjątkowo twór­
czą.

Państwo ugina się pod brzemieniem 
trudności gospodarczych. Szkoła prze­
żywa okres wzmożonego przyrostu 
dzieci. Brak jej prżytem pom.eszczeń 
szkolnych, odfowiedniej ilości nauczy­
cieli, brak wreszcie pieniędzy na po­
krycie najniezbędniejszych wydatków.
A mimo to szkoła polska pracuje ze 
v zmożoną sną i tworzy wartości nie­
przeciętne pod względem ich walorów 
pedagogicznych i życiowych. — W y­
dobyć je na światło dzienne, pokazać 
społeczeństwu własnemu i obcym ma 
tegoroczny kongres pedagogiczny.

W  związku z tem program Kongre­
su jest ułożony i przemyślany tak. aby 
możliwie ^najdokładniej i '{najbardziej ! 
objektywu e naświetlił tę rzeczywi­
stość szkolną od jej dodatnich i ujem­
nych stron .i ujawnił możliwości przed 
szkoła polska stcdąoe. — : Dlatego pro­
gram ten obejmuje 3 zasadnicze dzia- 
łsp -J i instytucją szkoła wobec rzeczy

jśw iatow ą w najrozmaitszych stow a­
rzyszeniach, związkach, organ zacja ch, 
imprezach narodowych, państwowych, 
oświatowych itp,

1 yp drugi, utylltarystyczny, traktuje 
szkołę, jako, środek do własnych ce­
lów, a więc a1 bo do zaspokojenia swo­
ich ambicyj, albo dla zapewnienia so­
bie stałych dochodów7. Stąd też liie 
często się zdarza, że typ utylitarysty 
czny spełnia, swoje obowiązki służ­

bowe bardzo rygorystycznie, a 'j  bez 
zapału wewnętrznego, albo naw et eks­
ponuje się przez pewien czas społecz­
nie, maskuiąc zaoal, celem zdobycia 
tytułu, lub lepszego stanowiska w hie- 

■„rarchji szkolnej.
W  interesie szkoły pilskiej leżyr po­

pieranie typ  ii p eiwszego, jako na‘b a r  
'Izaej wartościowego. I to jest praktycz 
na konsekwencja naszego pcoziału. 
Z tego nasuwa się naw et postulat, by 
szczególnie młodszą generację nauczy 

1 cieli, jako najbardziej idealistycznie 
Tiasfawmmą, otoczyć specjalną opieką 

I wychowawcza

lację dla rodziny, nie przyjmuje go 
z drżeniem serca i przyspieszonym 
pulsem? — W szyscy mamy przyspie­
szone pulsy w chwilach ważny cm i de­
cydujących o  naszym lesie. Ale czy a 
lego właśnie wynika, że należy i mo­
żna usunąć natychmiast wszystko, oo 
wywołuje przyspieszenie pulsu? W 
(lakim razie trzeba zabronić urzędom 
skarbowym rozsyłania nakazów płat­
niczych, gdyż to także wywołuje przy 
spieszenie pulsu u podatnika 

Zdaje się, żeśmy z  tymi pulsami 
poszli riochę zadaleko. Ostatecznie 
młodzież trzeba także j>rzyzvtyczajać 
do przezwyciężania trudności życio­
wych, gdiytż później już chyba nikt o 
jej pnłs pytać nie będzie. K.

wfisbośd ńpcftsitóed — władzo szkolne, 
nauczyciel j uczeń; 2) Nowy pro-gram 
w nowej szkole; 3) Z doświadczeń pe- 
caigx igicznyCŁ.

Dział ostatni, najobszerniejszy i v',pr« 
wedzony .poraź pierwszy do programu 
obrać na szeroką skale, zasługuje n« 
specjalne podkreślenie. Poza zaciszem 
szke htych ścian i pracowni pedagogów 
teoretyków i praktyków  — nie wiele 
słyszy się i mówi o wychowaniu l 
uauczam i. a jeszcze mniej o drogach i 
celach, po których kroczyć powunny.

W ydaw aćby się mogło, że w tej 
dziedzinie nie wiele, albo i niic sie nie 
robi, że szkoła ki oczy starym  utar­
tym  od wieków szlakiem, nie szuka, 
nie docieka niczego, słowem — nie 
eksperememtuje, a ogranicza się no 
pewnych mechanicznych funkcyj „ob- 
kuwania" dziecka według jednolitej 
recepty stosowanej ryczałtem. Tym­
czasem rzecz ma się wiręcz odmiennie. 
W  szkole polskiej w re gorączkowa 
praca nad poszukiwaniem własnego, 
■rodzimego systemu wychowawczego.

Czerwcowy Kongres ma tę pracę 
ujawnić, ma ja okazać od sHony wai 
tości twórczych j rzetelnego wysiłku, 
godnych wielkiego narodu.

Nazwiska prelegentów, w śród któ­
rych obok Ministra W . R. i O P. p. 
J. Jędirzcjewicza i podsekretarza stanu 
p. K. Plerackiego — widnieją najw y- 
bitmejsd teoretycy i praktycy szkoły 
w soółczflattsi wa a w ciŁ  o  j» y a o k k »  w

złomie i starannem przygotowaniu- tei 
wielkiej imprezy pedagogicznej.

Nil bez znaczenia jest fakr, że kon­
gresy pedagogiczne odbywają siię ko­
lejno w stolicach województw kreso­
wych. Pierwsze dwa w Poznaniu i 

I Wilnie, obecny we Lwowie. Orgaróza 
torsKich, Związek Na rczycielstwa Pol­
skiego — najwidocznej zdaje sobie 
sprawę 2 tego, że jeśh gdziekolwiek, 
to przedewśzystkiern tam. w  stolicach 
ziem kresowych krzesać należy szko­
łę polską z  ducha , treści, że gwa ■. aą - 
cja grarnc Rzeczypospolitej, jej moc t  
siła największa tkwi w szkole w w y­
chowaniu młodych pokoleń na obywa­
teli twórczych w cz. sach pokoju, a W 
potrzepie gotowych nawet życie w o» 
branie Jej dać.

K sią łki I czasopisma pedagogiczne
Józef Mirski. — Współdziałanie młodzie­

ży  w pracy w ychowaw czej szkr ly. — 
Książnica—Atlas 1933.

Każdą pracę pedagogiczna Mirskiego 
bierze się zawsze z dużem zainteresowa­
niem do ręki, nawet (*ly się zina problemy 
przez autora poruszwne. Mi.ski bowiem do 
każdej pracy przystępuje po dokiadiiem 
przcstud,vjy  ui .i odpo>\ ledniiej literatury, 
stąd też w lejof Ityąćkn.ih napróżno szu­
kałbyś frazesć w. krtjremi u nas chronicz- 
n.e jest zagważdżaina literatura pedago­
giczna. Niezależnie od staranności, jaką 
wkłada Mirski w oit^d-zicło, podnieść 
należy jęjzczc rzla-lictną tendencię autora 
do filozoficznego pogłębienia pgoblemu. 
Autor bowiem należy do tej nielicznej gru 
py publicystów pedagogicznycn: k !óra 
obok znajomości problemu posiadn grun­
towne przygotowanie f  lozoiicrne Cj psy­
chologiczne. tnkjhjjt.a k ażao , zdainie ma spe­
cjalną wartość i głębię. Może nawet dla­
tego nie w szyscy  maga go czytać i rozu­
mieć mimo iż soosób jego przedstawiania 
rzeczy jest możliwie urosty i dostępny. 
Ale ro truomo. Pedagogika dzisiejsza bez 
filozofii i bez psychologii nie iest .pedago­
giką, lecz kazaniem na niedzielę i święta, 
których się słucha z nabożeństwem. S e  
które jak kwiatki do niczego nie zobcw.a-- 
żują. —• Autor postawił sobie następujące 
cele: 1) zw iócić uwagę na konieczność
zaktywizowania m łodzieży i dostosowania 
jej energii do wymagań ż y ć i  w spółczesne­
go; 2) wskazać na rozmaitość form grupo­
w ych życia i pracy m łodzieży szkolnej;
3) wykazać, że w łaściw y samorząd jest 
nie prowizorycznym środkiem, lecz pun­
ktem szczytow ym  w rozwoju tych form. 
Zamierzenia swoje autor osiągnął w  zupeł­
ności, i z tego względu książka Mirskiego 
posiada wartość trwała.

*  • *

Dr. Zdzisław Krawczyński. — Z rozw a­
żań nad wychowaniem nowego człowieka.
Kraków 1933, Gebethner i Wolff.

Tytuł książki bardzc zaciekawiający, 
niestety są to same jeno kacani? które mo­
gą się rozciągać na przestrzeni 174 Stron 
druku ale które równie dobrze możn? w y ­
razić na 4 stron., oszczędzając czytelnikowi 
czasu i pieniędzy. W tym wielkim ..liście 
pasterskim", autor jrrzestrzega naszą szko­
łę, „by idea militar'7zirm, jako tcjca, nie 
w eszła w  krew młodego pokolenia, jako 
cel sarr. w  sobie", (str. 157). Nie tradno się 
domyślić ao kogo poje autor, który pozor­
nie zgadza się na wychowanie państwowe. 
Praca jego jest rzeczyw iście takiem sonw 
rozmyślaniem pobożnem, oo którego nie 
trzeba się zbytnio przygotow yw ać, studiu­
jąc nocami olbrzymią literaturę wieloję­
zyczną. Tak; książkę m oże napisać każdy 
nauczyciel szkoły powszechnej, który gdy­
by swoje uwagi poparł osobistem doświad- 
czenierr szkolnem i obserwacją młodzieży, 
stworzyłby nawet coś bardziej w artościo­
wego.

K r o n i k a .
„Praca Szkolna". — Dodatek do „Głosu 

Nauczycielskiego Nr. 10: zawiera treść na­
stępującą: W obliczu nowych progra­
mów — Plan pracy pedagogiczno - dyda­
ktycznej kierownika. — W czasy i ich 
znaczenit  w  życiu azłowńeka.. — O treść 
kronik szkolnych. — Zft szkolnictwa za- 
zagranicą. —■ Szkoły wspólnoty prof. Pe­
ter sena. —  Francuska i niemiecka prasa 
pedagogiczna.

„Przyjadę; Szkoty*. _  Poznań — Nr. 11 
z czerw ca 1933. — Traść Dziecko, w stę­
pujące Jo szkoły. —  Egocentryzm dziecka 
i wynikające z niego wskazaa :a wycho­
w aw cze i dydaktyczne. — Osobowość. — 
Uczenie sie nod lderunkkm w  szkole 
pow szedniej. — O aktualizacji w  naucza­
niu w  odniesieniu do Niemiec — Krociką*

 o-----

Izydor Kardasz.

Nie przesądzajmy!

III. Kongres Pedagogiczny Z . N. P.
w e L w o w ie .
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25-lecie Związku Strzeleckiego.
W  rok', r-becnym mną 35 lat od 

chwili, gdy Związek Strzelecki rozpo­
czął prace nad przygotowanie™ naro­
du do walki zbrojnej o niepodległość 
PoLrki.

Z pracy  tej, jia czele której stal Mar 
szatek Józef Piłsudski, padów czas 
pierwszy komendan główmy Związku 
Strzeleckiego, powstały pierwsze ka­
d ry  p r z y s z ł e g o  wrojska poliskicga — 
którym w szczęśliwym przypadło u- 
diziale wywalczyć pod wodzą Mar­
szałka niepodległy byt państwowy. 
Związek Strzelecki w  reku bieżącym 
przygotowuje szereg uroczystości 1 
obchodów w  związku z  jubileuszem 
25-lecaa swego istnienia.

| Dnia f> b. m. odbyło się w Belwede- 
| rz-e zebranie organiza-twin© Głównego 

Komitetu -rbctoodii 25-lecia Związku 
Strzeleckiego pod przewodnictwem łat 
ni Marszałkowej 'Piłsudskiej. Na konr.- 
icoie tym zostały ustalone szczegó­
łowe ram y uroczystości i wytyczne 
pi zygo-fcoiwanycli prac.

Podobne komitety powstają rów­
nież w  miastach browi-ncj-otnabych, 
yrzyczem w  Przemyślu zdecydowa- 
iuo, że w ramach uroczystości, które 
.zorganizowane tani zo.staly 3 %.\ 5 b. 
in. odbył siei ziaizd byłych członków 
.przedwojennych oddziałów strzele­
ckich z teremu okręgu przemyskiego.

IB. S.).

Ogólnopolski konkurs pracy
Z w ią z k u  Strzeleckiego.

Obok wselu imprez, które Związek 
Strzelecki organizuje w  roku bieżą­
cym dlla lucaczenra przypada ącego 

właŚTnc 25-lecia narodzin r’>ohu strze­
leckiego naadekawszą h-xląj % nich z 
ponkto mdtzenńa ideowo-wychowtawcze 
go iest. t. zw . ogólnopolski konkurs 
pracy Związki Strzeleckiego, zoęgafw 
zow any przez w ładze centralne Zwiąż 
ku. Idea przewodnia konkursu jest ści­
śle związana z  tem, co oddawna było 
i jest nadal najistotniejszem znamie­
niem idei) strzeleckiej. Zbiorowy czyn. 

dobrowobiTf składany dla dobra Pań­
stwa, mierzony w  czasie wojny ofiarą 
krwi i trudu żołnierskiego a  w czasie 
pokcju — wysiłkiem codziennej pracy 
na rzecz dobrą ogólnego.

Kiedy w  roku 1919 grono przedwo- 
'ennych działaczy strzeleckich posta­
nowiło wznowić w Polsce odrodzonej 
Zv ią-zek Strzelecki tl dostosować for­
mę pracy strzeleckiej do nowych w a­
runków bytu państwowego, przy usta 
laniu statutu Związku nałożeno na 
czynnych członków Strzelca —- obo­
wiązek bezpośredniego składania ży­
wej pracy na rzecz dobra ogólnego, 
dodając, że tylko w wyjątkowych wy 
padkach członkowie Związku mogą 
zastąpić sw ą bezpośredni,- orace Śwnad 
czen;,em pfenię-żnem. Bezpośrednią i 
bezinteresowną prace wlał celów ogól­
nych postawiono iako podstawowy 
sprawdzian „świadomego obywatel­
stw a w Polsce Odrodzone]"1, a tem s® 
inem i sprawdzian wartości obywatel­
skiej każdego Strzelca.

W yrazem tej idei są corocznie po­
dejmowane prace przez poszczególne 
oddziały Związku dla dobra najbliż­
szych sw och  środowisk. A więc czy 
to  obsadzenie^ przez 'strzelców .drogi 
drzewkami, czy znowu strzelcy budu­
ją i poora w'a; ą mostki, czy pomagała 
przy budowie szkoły, czy tez wznoszą 
kaplicę dla swej wioski, albo remon­
tują drogc, budują szosy i t. p. Te zwy 
kłe codzienne czyny -obywatelskie Po­
szczególnych oddziałów stały sic -  
dnia. na dzień niania! powszechnym o- 
by cza jem chara kiery stycznym d-ia ży- 
c a strzeleckiego.

W  roku Keżą-_ym władze Związku 
postanowiły dla upamiętnienia roczni­
cy  25-lecia ruchn strzeleckiego doko­
nać generalnej próby sił na tym odcin 
ku pracy. Mianowicie rzucono hasto 
zmobilizowania wszystk.ch oddziałów 
do pracy obywatelskiej dla jednego 
celu. Celem tym jest budowa wic'kicj 
strzelnicy imicii a Marszałku Jozefa 
Piłsudskiego w W arszawie. Hasie to 
przeprowadza się w formie konkursu 
pracy, obejmującego wszystkich oił-nj 
ków o-rgani izcji. Głów-nc zasady kon­
kursu są następujące: członkowie od­
działu na mocy uchwały walnego ze- 
bronią zobowiązują się podjąć i wy- 
k-Jinać pewna pnące dowolnie preez sie 
y.yjbiraca.. wairt)0& . j a  s g

in© stąd uzyskaną wnieść do zbioro­
wego udziału swego -oddziału w kon­
kursie. W  ten sposób poszczególne od 
działy współzawodniczą z s-oba i ry ­
walizują w  ten sam  sposó-b poszcze­
gólne obwody i okręgi. Pierwszeństwo 
w kcnkurencS okireśla się według sto­
sunku mteazy zadeklarowaną a w yko 
lianą ilością pracy o-raz stosunkiem u- 
dzia-łu pieniężnego w konkursie do ilo­
ści posiadanych /członków. Pierwsze 
miejsce uzyskane w ogólnych konku­
rencjach oddziałowych, powiatowych 
ii okręgowych wyróżnione zostaną na­
grodami honorowemu Regulami-n kon­
kursu opracowany został w ten spo­
sób, że pozwoli na obiektywną ozenę 
rzetelnej wartości ideowej, wyrobienia 
obywatelskiego, oraz sprawności po- 
szozegółmych ogniw organizacyjnych 
w  terenie.

Kotn-kuin, zaczął się 19 marca, a zakon 
czony zjestande 6 sierpnia b. r.

Dotychczasowa obserwacja przebie­
gu konkursu dowodzi dużej spoist-nścl 
ideowej szeregów sfrzeleokioh. Oka­
zuje się bowiem, że „prosty11, -szary 
strzelec z trudem w  -obecnej dobie 
kryzysu walczący o  byt potrafi w dz!e 
dżinie ofiarności na  cele społeczne 
wykazać sw ą dojrzałość obywatelska. 
W* przeciągu dwóch miesięcy na apel 
władz strzeleckich stanęło około £ 
tysięcy -oddziałów, deklarując prze­
szło 80 tysięcy złotych na budowę 
strzelnicy i dając dowód, że „hasła wry 
śergu pracy11 nie rozumieją jak-o puste­
go frazesu, lecz jako praktyczne wśka 
zainae, którem  trzeba kiero\Vtać się w 
życiui i pracy Organizacji dla osiąg­
nięcia jej pięknych i wielkich celów.

(B . S.).

Z życia organizacyjnego Zur. Strzel.
w  p ow ieoe stryjskim .

W połowie maja odbył sie w  Stry.tu 
Walny Zjazd Delegatów Pow iatow e­
go Zarządu Strzeleckiego. J  Zjazd 
fcigail w ybrany przez aklamacje na 
przewodniczącego dnia prezes Zarzą­
du ob. Dr. Waliisch j w serdecznych 
słowadi powitał przedstawiciela W ta 
dzy politycznej p. Starostę Reifa, 
przedstawicieli -Wojska pp. majora Le­
wandowskiego i tk.pt. Gzerwir-nkę, |p. 
burmistrzu IKtima, przedstawicieli 

W ładz i urzędów, oraz wszystkich 
delegatów i strzelców okręgu. Następ­
nie przystąpioT o do poszczególnych 
ptinMów programu.

W toczących się -obradach nad spra­
wozdaniem działalności dotychczaso­
wego Zarządu, w rozpatrywaniu i za ­
twierdzeniu zamknięca rachunkowego 
/.a okres ubiely, w ucnwaleniu budżetu 

rok bieżący, w omawianiu spraw 
organizacyjnych i wychowam? obyw a 
tclskiego przybijało zro-zumienic spra 
wy, głębokie obywatelskie uświado­
mienie i serdeczna troską o  całość * 
dobro Rzeczypospolite;. — Jak wiel- 
kiem jest poczucie odpowiedzialności i 
dyscypliny strzeleckiej świadczy fakt, 
że wszystkie sprawy z porządku o  
buad po głębokim przemyśleniu 1 
wszechstronnym -omówieniu postana­
wiane były jednomyślnie przez akla­
mację. — Po wyrażeniu ustępującemu 
Zarządowi abso-i-utc-rjuni a prezesowi 
ob. Dr. Warósehowi najserdeczniejsze 
go podziękowania za dotychczasową 
owocną działalność dla dobra Związ­
ku, wybran e- porno wtńe przez aklamację 
wśród oklasków prezesem Zarządu 
Powiatowego ob. Dr. Waliisch a. a na 
slęp-nie wybrano również przez akla­
mację jako członków Zarządu ob. Mgr. 
Ka-rola Piazze, Szczerskiego Mieczy­
sława, każdorazowego inspektora 
szkolnego, Kubrychta Witolda, Hel­
skiego Kazimierza, starostę Harmatę, 
Kazim-ierę Mokrzycką i Tchórzuickie- 
go Stefana. — Do Komisji Rewizyj­
nej wybrano ob. starostę, Reifa Bro­
nisława. Irrż. We-renicę Kazimierza, 
prof. Wojciechowskiego Antoniego, i 
zastępców Gawła Józefa i Kopyrkę Dio 
ra. — Jako delegatów na Zjazd okrę­
gowy wybram-c ob. ob. Mgr. Karola 
Piazze, M ieczysława Szczerskiego i 
Zygmunta Koszał-kowskicg-o. 

j P rzy  punkcie „wnioski i interpela- 
; cje11 zabrała głos prezeska Oddziału 
j żeńskiego ob Wemico-wa, podnosząc 

że palącą fest sprawa budowy własne 
go budynku, a gdy prezes ob. Waliisch 
poinformował, że niestety Zarząd po­
siada tylko 6.000 zl. gotówki, a to jest 
trochę za mało na budowę, p-oprosii o 
głc-s strzelec Piotr Kopyrka i imieniem

Z  pobytu p. W ojewody stanisławowskiego 
i D-cy 0 . K. VI. w Stryju.

W dniu 3 bm. Wojewoda staursia- j tlice Związku StrtzelecKego nheszezą- 
wowski Jagodziński Zvgmunt oraz Dca j ca się w koszarach 53 pp na Podzam- 
OK. VI gen. Popowicz w otoczeniu | czu. Dostojmycn go«ci powitał inne- 
PP. po-słów : Wojciechowskiego, Pożni-a n-iem Związku Strzeleokiegc- p rezes Z.
ka, Stroińskiego, Wojcikiewicza ' ucze 
st-ników II Zjazdu Niepodleglociowego 
Młodzieży stryjskmi, zwiedz-ili świe-

S. mgr. Pi a-z za, pocze-m odbyła się de­
filada Oddziałów.

Obozy oficerskie Z w . Strzeleckiego w Spalę.
V / - u  cm Ku ubiegli cli i w roku b ieżą - I 

cym  Komenda Głów na 7 wiązka btrzc- 
leck isg o  organizuje w Spalę, w  pięknej • 
m iejscow ości, tuż ob->k leni.icj rezydencji , 
Paha P rezydenta Rzeczypógp^ililej, grupę - 
obozów  letnich dla oficerów  Z. S. Uczą:- ' 
stn icy obozu ukończą w  czasie  iego trwa i 
nia wfio*rski kurs strzel tuj-; m etodyczno- 1 
program ow y, poświecony c a lo k M a łto w i | 
pracy strzeleckiej. ObozA odbędą .--ie w 
dw óch turnusach. P ierw szy lurnus trw ać  
będzie od deda 26 czerw ca do 15 lipca, dru- 
gr tm iM  — od y!6. liRca. -u  6. sMapnia-U-ł.

Każdy turnus o-bliczony jest na pomie­
szczenie stupięćdzleslęciu uczestników. U- 
czestnikami kunsu będą powiatowi komen­
danci Z. S.. oraz starsi oficerowie strze­
leccy. Ponadto na nbozy tę powołani będą 
strzelcy, członkowie akademickich oddzia­
łów Związku StrzelecKiego. którzy stano­
wić będą odrębną grupę wyszkoleniową i 
przy boku starszych oficerów strzelecKicn 
będą zapoznawać się z zagadnieniami i me­
todami procy orgaulzacj j.nej i w yszkolenie, 
wn .  wyehow^awrzei w terenie 

■ - -O . . —

stryjskiego Oddziału oświadczył. #» 
zdaniem jego kwota ta -nie będzie tar: 
niską, sk-oro oddział ©obowiązuje Sie 
własuemi rękoma po-zu-osić materiał 
bud-'wlauy i pracować bezpłatni-e 
Pi zez 20 dni pt/.y budow ie. — Prezes 
ob. Dr, Waliisch przyrzekł sprawę roz 
patrzyć i serdecznie -podziękował 
wnioskodawcr.-m z,a ich obywatelskie 
stanowisko.

Na koniec po wspólnej fotografii: i 
wyczerpaniu porządku o-brad zabrał 
zi yvu głos prezes od. Dr. Waliisch 
i w pięknych choć twardych żo-nicr- 
skidisłowach nakreślił przed zebrany­
mi kerunek i dyrektyw y p-racy strze­
leckiej na przyszłość podn-osząc, że 
tak jak z jednej strony on sam nie za- 
w iedztrj pokładaneg w nim zaufania 
i w pracy dla Związku pozostanie 
twardym i nieustępliwym, tak z dru­
giej strony tych samych zalet i bez­
względnego posłuchu dla Władz, strze­
leckich wym agać będzie w imic -b>bra 
sprawy oa podwładnych strzelców. — 
W  dalszym ciągu zaapelował do za­
branych, by (rozjeżdżając sie dą> swo­
ich placówek zabrali sie ze zdwojona 
siłą do daJszej pracy i zachęcaM do 
i iej i nirzygarnia-li do serca — jak się 
wyraził — także obywateli Ukraiń­
ców w imię zasady, że w Polsce w szy 
s-cy są równi obywatelami i w-nnl 
mieć równe prawa, i równe także obo­
wiązki.

Na zakończenie pt zemówie-nia 
wzniósł na cześć Prezydenta Rzeczy- 
popspolitej Prof. Ignacego Mościckie­
go i .Wielkiego Budowniczego Polski 
Marszalka Józefa Piłsudskiego okrzyk: 
.Niech żyją!“. co też zebrani entuzja­
stycznie trzykrotnie powtórzyli. Po 
odip!ewaińu I-szej Brygady, zamknął 
ob. prezes obrady, a zebrani v. znieśli 
na jego cześ-. spontaniczny okrzyk.

i odśpiewali „Niech długo żyje nam1

Budowa nagrobka
śp. gen. bryg. jaksa-Roźena.

Pnd przewodnictwem Pani Marszalko- 
w e i  Aleksandry P i ł s u d s k i e j  w  Belwederze 
odbyło się z a b r a n ie  organizacyjne Komite- 
-u Budowy Nagrobka śj'1 gen. liryg. Jaksi- 
Rożena b. Komendanta Głównego Związku 
S t i  7 e i e c k i e g o

Na posiedzeniu dokonar-o wyboru zarzą­
du Komitetu, który ma stanowić organ 
w ykonawczy Komitetu, przyczem zarząd 
ukonstytuował się w sposób następujący; 
przewodnicząca Pani Marszałkowa Ale­
ksandra Piłsudska., z-ca gem. bryg. J. 
Krzemieński. skarbnik --- płk. A. Oluth- 
Nowowiejski, sc.kr. ■ • płk. dy.pl. M. P o- 
żerski z Głównej Kom en u»' Z w so z c l.,  
członkowie komitetu: gen. dyw. F.. Rydz- 
Sm giy. gen. dyw. K. .Sosnkowsk. mec. F. 
Paschalski, prezes zarządu Głównego Zw. 
Strzel., płk. K. Kierzniewskl płk. S zally, 
ptk. W. FtlipkowsKi. płk. F. Rajaban. ppłk. 
1. Szajowśki. ppłk. dypl. W. Rusin — Ko­
mendant Główny Zw. Strzel., popr. 
Rożen.

Pozatem uchwalono przeprowadzić 
zbiórkę onar na ten cel uewnąt.rz. Związ­
ku Strzeleckiego i oddziałów wojskowych, 
z któremi łączy ły  ś. p. gen. Roż.eaa sto­
sunki służbowe. Aby umożliwiić wziecie u- 
dz!ału w budowie nagrobka . przyjaciołom 
i. M-skim ś. p. gen. Rożena. poda--, sie do 
wiadomości konto Komitetu P. K. -h. Nr. 
if'779, na które należy składać* dobrowol­
ne ofiary.

Kronika strzelecka.
KAMIONKA STRUM ItOW A.

V yDór Powiatow ego Zarządu Związku 
Strzeleckiego. Dnia 28 maja 1933 w godzi­
nach popołudniowych w sali Rady Powia­
ło ..e j. v- obecności delegata Okresu Zw. 

| Strzeleckiego w e Lwow ie ob. dr. Bryki, 
; w myśl nowego statutu strzeleckiego od­

były się wybory n o w e g o  Zarządu, .ledtio- 
I głośnie prezesem został wybrany legjoni-

i
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st3 por. rezerwy p. Fryszkiewicz Mikołaj, 
w skład zaś Zarządu w eszli: inspektor 
szkolny p. Eug. Mandyczewski, sekretarz 
Rady Powiatowej p. Kińczyk Zygmunt, in­
spektor Wydziału Samorządowego P- Bta- 
żewski Bronisław, dyr. szkoły powszech. 
p. Kisielcwiczowa Olga, dy.r. szkoły powsz.
P. Chomin Michał, nauczyciel p. Schmutz 
Roman, nauczyciel p. Tarnowski W łady­
sław .

Na wniosek jednego z delegatów nowy 
Zarząd uchwalił w ysłać telegramy holdow- 

*• Jiicze do Pana Prezydenta Rzplitej Prot. 
igiiacego Mościckiego. Pana Marszałka 
Polski Józefa Piłsudskiego, oraz w yrazy  
głębokiego strzeleckiego przywiązania gen. 
Rydz - śmigłemu, gen. Popowiczowi Boi.. I 
prezesowi Zw. Strzel, dr. Weryńskiemu i | 
mjr. Staclielskiemu.

V. j bory zakończono, okrzykami na cześć  
Rzpiirej. Pana ['•rezydenta i Marszałka Jó­
zefa Piłsudskiego. W ybory zaszczycił swo- 
ją obecnością starosta P- Robert Kulpiński.

WZOROWY KURS ŁUCZNICZY.
Yv dii. 5 -1 2  marca Harcerski Klub Spor­

towy w Poznaniu zorganizował i przepro­
wadził S-mio dniowy skoszarowany kurs 
dla instruktorów łucznictwa.

Program ra d jo w y.
Środa, 14 czerwca.

Lwów. (.381). Godz. 7 —,S: Warszawa
nadaje auilj cję poraiitig. 11 *57: Sygnał cza­
su z Obserwatorium Astronom, w War­
szawie, hejnał z Wieży Mariackiej w Kra­
kowie. Odczyt m ię programu na dzień bie­
żący. |2*lń: Muzyka z płyt gramol. I2'25: 
Cod/. I-Yzcgiad Prasy polskiej. 127.3.5: Mu. 
zyka z piyi .gramci. 12W.S: Dziennik połu­
dniowy. 13— b ie ś : Przerwa. 14*55: Muzy­
ka /  płyt gramof. II)’D5: ,.Silv;i Reritm“

• i repertuar tcainiw  lwowskich. 1,3*10: Kmn. 
Państw, Instytutu .eksportow ego. 15'15: 
Skrzynka pocztow i dis dzieci w opr, ci-oci 
Ady. 15 25: Komunikat gospodarczy. I5‘35: 
Muzyka z płyt- gramol, I5'45: Trans, z 
W arszawy. Skrzynka P. K. O. 16: Trans, 
k Ciechocinka. Ko.nccri popularny w wyk. 
Orkiestry symfoniczne? 17: ..Zlot Sokołów" 
pogadanka aktualna tir. Mariana Wnhmeza. 
17T5: Muzyka z płyt s inof. 18'15: Trans, 
z Lodzi. ..Sport w starożytności" (z cyklu 
..Sport i wychowanie ii/yezne") wygi. dr. 
St. Lankowski. 18‘3ó: trans. /. W arsza­
wy. Recital śpiewaczy Eugeniusza Mossa­
kowskiego. przy fortepianie prof. L. IJr- 
stein. 19‘2(): Rozmaitości. 19735: Odczy­
tanie programu n;i dzieli następny. IP'40: 
Kwadrans literacki. „Wyrok zająca", fra­
gment z poyyieści Adolfa Dygasińskiego 
..Zając". 19‘55—20: P rzerw a, 20: Trans,
z W arszawy. Muzyka lekka w wyk. Ro­
kity Barrios (śpiew). M ieczysława Hiher- 
rnari3 (wirtuoz ar. wdeiu instrumentach) i 
prot. L. Urstein (akomp.). 20 50: Dziennik 
wieczorny. 21: „Nowości csperanckie" w y­
głosi dr. Karol Klein. 21*11): Trans, z Kra­
kowa. Odczyt yv języku esperaiickim ..Pię­
kno muzyki po-lskiej". wygi. p. Tadeusz 
Hodakowski. 21'35: Trans. z W arszawy, 
koncert muzyki polskiej (dla esperanty- 
stów). W ykonaw cy: orkiestra P. R. pod 
dyr. Józefa Ozimińakiegn i Adam Dobosz 
(tenor). 22: Muzyka taneczna. 2225: Wia­

domości sportowe. 22755: Komunikaty.
22'40—2.3: Trans, z Ciechocinka z rcsi. 
„Europa" muzyki tanecznej.

Czwartek. 15 czerwca.
Lwów. (381). Godz. 9—11‘45: Trans,

z Krakowa. Nabożeństwo. 11‘45— 11*55: 
Przerwa. 11*57: Sygnał czasu z Obserwa­
torium Astronomie/., w W arszawie, hejnał 
z W ieży Mariackiej w Krakoyvie. Odczyta­
nie programu na dzień bież. 12*10: Kom. j
Państw. Instytutu Meteor. 12*15: Poranek 
symfoniczny ze studja, w wyk. orkiestry 
P. R. pod dyr. Józefa Ozimińskiego. Maria 
Mokrzycka (sopran) i Ludwik Urstein 
(akomp.). 14: Trans, z W arszawy. „W yni­
ki konkursu na odczyty gospodarzy mało­
rolnych w Poiskiem Radjo*1. wygi. dyr. 
Szczepan Mędrzecki. 14*15: Trans, z War- I 
szawy. Koncert w  wyk. Sekstetu Wokal­
nego pod dyr. prof. Stanisława Kazuro. 
14*45: Trans, z W arszawy. „Bieżące prace 
w ogrodzie warzywnym", wyg}, p. Zoija 
W ięckowska. 15*05: Trans, z W arszawy 
Pieśni w wyk. Stanisława Narocz-Dobro- 
wolskiego. Repertuar teatrów lwowskich. 
15*30: Muzyka z płyt gramof. 16: Trans, z 
Krakowa. Słuchowisko dla dzieci: „Konik 
Zwierzyniecki*'. Anny Świerczyńskicj. 
Trans, z W arszawy. „Zagadki i szarady**. 
16*30: Trans, z W arszawy. Przeboje rewjo- j 
we w  wyk. Stanisława Gruszczyńskiego. ; 
Akomp. L. Urstein. 17: Trans, z Wursza- j 
wy. Odczyt: „Wrażenia z wycieczki na j 
ptasie w yspy w Estonii", w ygi. p. t Mar ja 
W ołodkowiczowa. 17*15— 18*40: „Święto
Huculszczyzny" transmisja z Kosowa. 19: 
Trans, z W arszawy. Słuchowisko. 19*45: 
Trans, z W arszawy. Skrzynka pocztowo- 
tcclmiczna. 19*55 — 20: Przerwa. 20: Tr. 
z W arszawy. Koncerl popularny w wyk.

1 orkiestry P. R. pod dyr. Stanisława Na­
wrota. Stanisława Argasińska (sopran), 
i lamia Dickstejnówiia (fortepian) i Ludwik 
Urstein (akomp.). 20*55 — 21*15: Trans, z 
W arszawy. Dziennik wieczorny. 21*15: 
Dalszy ciąg koncertu z W arszawy. 22: Tr. 
z W arszawy. Muzyka taneczna. 22*25: 
Wiadomości sportowe. 22*40: Komunikaty. 
22*45 23: Muzyka taneczna.

Kronika sportow a.
POGOlS I. B. — LECHJA.

Praca kierownictwa sekcji piłki nożnej 
Pogoni zaczyna wydawać ow oce: druży­
na i. B. po słabym starcie wyraźnie 
okrzepła i wzmocniła sic o czcm świad­
czą ostatnie zw ycięstw a w Stryju i we 
Lwowie. Rezerwa Pogoni stała się więc 
zupełnie pełnowartościowym kandydatem 
dn Ligi Okręgowej, zawody zaś z L ed iją '| 
oczekiwane są z dużem zaciekawieniem.

Początek o godz. 11 rano, we czwartek 
15. b. m. na boisku Pogoni. — O godz. 9 
rano zawody o mistrzostwo drużyn młod­
szych.

KRUPSKI 4-ty W ELIMINACJACH 
FLORETU.

Budapeszt. W Budapeszcie na szermier­
c z y c h  mistrzostwach Europy rozegrane 
zostały w sobotę zawody eliminacyjne wc 
florecie indywidualnym, Z zawodników poi 
łk-icli Krupski zajął 4-tc miejsce.

i

Notowania giełdowe.
LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Dolar zł. 7.24—7.27.
W transakcjach między bankowych .iot,> 

wano: Londyn 30.15—30.25. Zurych 172 
172.40. Wiedeń 97— 100, Paryż 35—35.15. 
Dolary początkowo mocne, osłabiły się w 
ciągu dnia.

Na giełdzie akcyjnej kupowano listy za ­
stawne 4 proc. Banku Hipot. m> 31, 4 i pól 
proc. Banku Hipot. po 35 i -1 i Dół pr.oc. 
Tow. Kred. Zicmsk. 36.

Notow ania iw ow . giełdy zb o żo w e '
z dnia 13 czerwca.

Z» 100 kg.  lo c o  s t a c j a  n a d a ­
w a n i a  p a r i t a s  200 km .

z l o ty c n

ud 1 d o  j

; pszenica dworska 3 1 . - 31.50
pszenica zbiorowa 28.75 29.25

: żyto jednolite 16.57 16.75
|. żyto zbiorowe 15 50 1 6 . - |
1 jęczmień browarowy —

przemiałowy 11.50 1L75
dworski — . — _. i

j ow ies dworski zadeszcz. 1 0 .- 102:0 i
I „ zbiorowy 9 . - 9.50

kukurudza krajowa 13.75 14.25-

j c a  100 kg .  l o c o  w a g o n  Lw ów / l u t y c h  i' t o w a r  p r o w e n i e n c j i  w o j . Iwow. --------
' na  w s c h ó d  o d  L w o w a ud d o  j

pszenica dworska 32.50 33 -
i „ zbiorowa o0.25 30.751

żyto jednolite 1 8 .- i 8.251
i „ zbiorowe 17. - 1 1.5

jęczmień przemiałowy 1 3 .- 13.25
pwies dworski zadeszcz. 11.— 11.50:
mąka pszenna luksusowa 6I.5C 02. |
mąka pszenna ‘jO'V,, 59.50 CO — 1
mąka pszenna bO0/, 56.50 57.—
mąka żytnia 5ć°/i> 3 2 .- 32.60
mąka żytnia b50/u oO.óC 31.—

; mąka żytnia snsowa 17. 13.—
otręby żytnie 8.75 9.- !
oireby pszenne 9 25 9 50
Za ycyjątklcni owsa. kursy inajcli arty-

kuiów zniżkowe. Usposobienie spokojne. 
Obroty pszenicą, żytem, jęczmieniem i 
w j ką.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
W a r s z a w a .  1 3 c z e r w c a  ( S r )
D e w iz y  ( tranzak cje):

Belgja 124730. Holandia n5S‘65. Lon­
dyn 3(J‘-o. Paryż 35*09, Praga 20*53. 
Gdańsk 175*9. Sztokholm 155 75 Wio­
chy 40‘ó0.

W obrotach nozag ełdowych dolar
zloty 9*135. rubci ilo iv  4*85. Na rynku 
cloluioss\iii dalszy spadek. Nikłe trans 
akcje robiono po kursie 7*20. Bank Poi 
ski płaci! 7*17.

Papiery procentowe:
.3, proc. pożyczka budowlana 37*75, 

7 proc. pożyczka slab iizacyjna 48 75,
-1 proc. Pożyczka inwestycyjna t00‘25.
5 proc. pożyczka ko.nwersyjna 45*25. 0
proc. pok. d-olarcwa 48*50. Bank PolSkJ 
74*50, Lilpop 9*25. Starachowice 9*—.

o

P o ls k a  e k ip a  z d o b y ł a  P u h a r  N a r o d ó w .

W ubiegłą niedziele odbył sic nu studio mc hipp:cz-:iym w Łazienkach konkurs o „Na 
grodę Polski’*, uftiiulowajiią przez Pana Prezydenta R. P. W konkursie tym. zw a­
nym dotąd '„Puharcm Narodów" startowały trzy ek ipy:' polska, francuska i czecho­
słowacka oraz kawalcrzysta rumuński por. Tudoran. Konkurs zakończy! sie olbrzy- | 
nim  sukcesem ekipy polskiej, która zajęła pierwsze miejsce w ko.ukurciic.ii drużyno­
wej.i. imdy widtiahiej. — Na zdjęciu nas/.em pudajein\ zwycięską drużynę.

Ogłoszenia urzędowe.
L I C Y T A C J E .

Km. 481/33. Ldykt licytacyjny. Na wnio­
sek strony egzekwującej F-iny Dentz- 
Humboldt we Lwow ie, sprzeda się dnia 28 
Czerwca 1933, godz kia 10 rano w G rodzi- 
ifau górnem przez publiczną licytację: ma­
szynę do młócenia zboża (mlocamię pa­
rową) f-y  M. Gultnianni, I motor ropny 
6 konny marki Dieslu, dwa ule z. pszczo­
łami i rozmaite kawałki drzewa topolowe 
różnej długości i średnicy. Sprzedaż roz­
pocznie się w pól godziin po czasie w y­
żej oznaczonym. W miedz.', czasie można 
obejrzeć przedmioty wymienione na sprze­
daż.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Leżajsk, dnia 12 czerwca 1933. 2315/K

VIII. Km. 4154, yi. L. 1■ ki licytacyjny. 
Komornik Sądu G rm l/Lcgo miejskiego we 
Lwowie. Rewiru VII!. z siedzibą urzędo­
wą we Lwowie pr/.y ul. Hetmańskiej 8 
(.glasz i, że dnia 27 czerwca 1933 o godz. 
10 przedpoludn. w iiiitii/.kaiiiii we Lwow ie 
przy ulicy Potockiego 61, sprzeda sie przez 
publiczna licytacje następujące przedmio­
t y  urządzenie nńeszkania a mianowicie: 
i dywan na podłogę z irendzlanii. 1 lustro 
męskie, I szafa biblioteczna, t fotele obite 
skórą. 1 biurko mahoniowe i t. d„ zajęte 
protokołem Sądu Grodzkiego miejskiego wc 
Lwowie do 1. XV. E. 2891/29. Sprzedaż 
rozpocznie się wpół godziny po czasie w y ­
żej oznaczonym. \ \  międzyczasie można 
obejrzeć przedmioty wymienione ną 
sprzedaż. 2307/K

Km. 496/33. Edykl h'c\tacyjny. Dnia ł. 
sierpnia 193.3. godz. 9 przedpoł. odbędzie 
się w pokoju Nr. 2. tutejszego Sądu na za­

sadzie zatwierdzonych warunków licyta­
cyjnych. licytacja nieruchomości składają­
cej się /  połowy pgr. Ikat. 1390 i 1.391 gmi­
ny Niemstów. będącej w posiadaniu dłuż- 
niczki Marii Purcliacz recie Purcha. war­
tości 4<KI zi. Najniższa oferta wynosi 266 
zt. 66 gr„ poniżej której sprzedaż nic na­
stąpi. Warunki licytacyjne, protokół opi­
sania i ocenienia do przejrzenia u komor­
nika Sądu. Osoby mające prawa do po­
wyższej nieruchomości ma.ia najpóźniej na 
terminie licytacyjnym takowe ■ zgłosić 
przed rozpoczęciem licytacji, gdyż pó­
źniej nie wolno ich więce.i dochodzić prze­
ciw nabywcy w  dolnej wierze.

Komornik Sadu Grodzkiego
C i e s z a n ó w .  6  c z e r w c a  19.33. 2316 /K

VIII. Km. 3485/33. Edykt licytacyjny. 
Komornik Sądu Grodzkiego miejskiego we 
Lwowie. Rewiru VIII. z. siedziba urzędową 
we Lwowie, przy ul. Hetmańskiej 8, ogh -  
sza. że dnia 20 czerwca 193.3, o godz. II 
przedpołudniem w mieszkaniu we Lwowie 
przy tli. Kopernika .30. sprzeda sie przez 
publiczną licytację następujące przedmio­
ty: kasa ogniotrwała, biurka, stoliki, pult, 
krzesła, fotele, registratiira. biblioteka ma­
honiowa, im szyiiu do pisanki, garnitur klu- 
linm-j skórzany, obrazy olcine. dywany. 

• poduszki, kilimy, otomany, chodnik', szafy.
1 psycha, kredc-ns. lampy, fortepian, ubrania.
! detektor i i. d. Sprzedaż rozpocznie s ;c 
i wpół godziny po czasie wyżej oznaczonym. 

W międzyczasie można obejrzeć przedmio­
ty wy mienione na sprzedaż. 2.31S/K

U PA D Ł O Ś C I.
Sa. 1I/.32. Zastanowienie postępowania 

ugodowego. Postępowanie ugodowe otwar- 
le uchwała Sądu Okręgowego w Brzeźn 
nach z 21 kwietnia 19.32. Sa. 11/32 do ma­
jątku dłużnika Jakóba Simona Schifiera

UZNANIE ZA ZM ARŁEG O.

] tiiercjestrowanego kupca w Bukaczowcach. < 
j zastanawia się z powodu cofnięcia wniosku .

Sąd Okręgowy 
I Brzcżany, 10 września 1932. 2309

Sa. 2/32. Zastanowienie postepow inia 
ugodowego. Postępowanie ugodowe otw ar­
te tus. uchwalą z 25 stycznia 1932. Sa 2/32 
do majątku dłużnika Mozcsą Barucha Ro- 
hatinera. ku-Dca w Kozowcj, zasiana,wia sie , 
z powodu cofnięcia wniosku. j

Sad Okręgowy 
Brzcżany, 23 kwietnia 1932. 2310

Sa. 18/32. Zastanowienie postępowania 
ugodowego. Postępowanie ugodowe otwar­
te tus. uchwala z 13 grudnia 19.32 Sa. 
I8/.32 do majątku dłużników Salomona 
■i .ludy Kellerów, kupców w Podhajcacii 
zastanawia się. z powodu cofnięcia wilio- j 
sku. !

Sad Okręgowy 
Brzcżany. 26 ks\ ietnia 19.33. 3311

T. 22/33/4. Jan Muszyński z Bukowca 
irtiai umrzeć w szpitalu przemyskim r>od- : 
czas obleżeni# 1914/1915. W zywa się o u- 

! dzielenie wiadomości o nim do 6 miesięcy. 
Chodzi n uy-mnie go /.a zmarłego a jego 
małżeństwu /  Katarzyna Petriczko za ro- 
życia za ne Obrońca węzła małżeńskiego 
ustanowią się adw. Dr. Wańczyoktago 
v Sanoku. '

Sad Okręgowy 
Sanok. S marca 1927. 2301

I. 2. T. 5/32 Mateusz S'vider. syn Kazi­
mierza i Zofii, urodzony 20 września 18&S 
w Golcowei. ostatnio zamieszkały -w Mo- 
tyczynie w Czechosłowacji, zaginął jako 
iKzestiuk wojny światowej. W zywa sie 
;> udzielenie wiadomości o nim do 6 m ie­
sięcy. Chodzi o uznanie go za zmarłego.

a j e g o  m a ł ż e ń s t w o  z a w a r t e  z  \ 11.t13 Ś w i ­
d e r  w  P e h e r a c l i  24 lu t e g o  1911 za r o z w i ą ­
z a n e .  O b r o ń c a  w ę z ł a  m a ł ż e ń s k i e g o  iistaiia 
w ia s i ę  a d w o k a t a  Dra S z a l \  ijD .icgri w  S a ­
noku.

S ą d  G k - ę g o w  y V- y d / i a ł  |. 2 .
Sanok. 12 maja (933. 2392

i. I’. 52/32/1, Edykl. laii Lenart, syn 
I ru.llcis/ka i Katarzyn\ /  Gkliitiiw*. aro
ilż i i l ly grudnia 189.3 w Krzeszów
i 1 uniżę zamieszkały, jako żołnierz b. armii 
aiistr. węgierskiej zaginał na wojnie od 
końca 1018 bez wieści. Wdrażając postę­
pów aria celem uznania g;1 za zm a L co  
wzywa się, aby uwiadomiono Sad o 
iliorniu do 6 miesięcy od ogłoszeń 0. po. 
czetn Sad na ponowny wniosek orzekną? 
ostatecznie.

Sad Okręgowy Wydział I.
W adowice, dnia 21 kv iclaia 19.3,3. 204.3

I T. 517.32/7. Ldykt Władysław- M iły - 
siak. urodzony dnia  . ) sierpnia 189? r.
w gmimc .as. oow. żywiec toni ja  ■
m i t s z k a l y .  s.vu B art łon r iek i  i A g n ie s zk i  
z. Pionków, o d s z e d ł  c a  w o j n ę  w  r. I 1!4. 
ja k o  ż o ł n i e /  5(i pp.. i z a g in a ł  o d  dn ia  E li ­
stopada 1914 r„ po b i t w i e  w m ie i s c o w  
L e s z c z y n y  b e z  w i e ś c i .  C e l e m  u zn a n iu  go 
/ .■ ' z m a r ł e g o  w z y w a  s i e  o u w i a d o m i e i r e
t n t e i s z e g o  5adu o z a g in io n y  m do  6  m ie ś  r .  
c y  od  o g ł o s z e n i a  - -  p o c z e m  S a d  11 a po 
u o w t i y  w n i o s e k  orzeknie o s t a t e c z n i e .

Sąd Okręgowy. Wydział 1. 
Wadowice, dnia 6 maia !933. 2IV1

Z.AGUBIONE D O K U M E N T Y .

UN1EvVAŻNIAM zgubiony indeks wydany 
przez Uniwersytet Lwów. Walaszek Bro­
nisław. 23'9

Odpowiedzialny redaktor: Julian Bernadluk. I  drukarni „Słowr Polskiego", Lwdw ul. Zimorowfczn 13.


